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Każdy szczery obywatel, każdy szczery demokrata
bierze dnia 12. listopada udział w glosowaniu 

do senatu i glosuje na iiste nr. 1.

Wybory da senatu.
ł .W y b o r y  do senatu w  nadchodzącą niedzielę 
^  nową próbą sit, n iezw ykle w ażną dla układu 
J u d k ó w  w  państw ie i dla obozu deamokratycz- 
ltW* Zakres działania senatu, choć na podstaw ie

W sicji szczuplejszy jest znacznie od kompc- 
^  sejmu, przecie iest lrardzo znaczny. Segm' 

połączone w  Zgrom adzenie Narodowe, 
j^W erają Naczelnika P aństw a  na 7 lat. S ena t ma 

w strzym ania projektów  ustaw ow ych  sejmu 
u ,^ ii na jw yżej CO i proponow ania sejm owi zmian, 
^  vd; przyjęcie jednakow oż zależy od sejmu, 
j^ ^ d e n t  Rźopzypospolitej może rozw iązać sejm 
[Zi ^koda Ys ustaw ow ej liczby członków  seihnu. 
 ̂ "óęc chce. by Nacze-feukieni Państwu) został 

tawiciel obozu dem okratycznego, kto ule 
E ć  J>y so,nat stal się hamulcem na drodze prac 
tf̂ ^ odawczyęih, ten musi p rzy  w yborach  nie- 
■ g w ćh  glosow ać na demokrację- 

ł  Obowiązkiem Polaka i dem okraty  jest w ziąć 
^^Z iględnie udział w  tych w yborach . O bow ia- 
Cjj6rri jest to p rzedew szystk iem  w naszej prow m - 
1^ 'o b e c  petruszew yczow sklego  bojkotu i mobili- 
t ^ 1 sjonistycznei. *JJra wica, ośmiefonn wzgledsi 
w  łorw odzem em  przy  w yborach  sejm ow ych. 
Su w szystk ie  sity, b y  senat uczynić bez- 
ą ^ ^ n ą  domena, sw ych wypływów, b y  p rzy  po- 

1 uzyskanych w nim głosów  obalić Józefa
ct^^skiego. O bow iązkiem  dem okracji jest prze- 

.-•^awić się jak najenergiczniej tym  zaiknsom.
V ®bv4ększc szanse -w w alce z reakcją  mają 

ofewótfefwach w schodniej Małopolski fe ty
V  -Hklte P-yLskiesro Stronnictw a 1 ..udowetro nr. IPolskiego S tronnictw a Ludow ego n r. I 
* £ » w f rb tw » c h  tarnopoiskiem  i stanisław w w - 
H  ^  P- S. w ycofała sw e listy i w ezw ała 

zw olenników  do głosow ania na listę nr, !SCajj,' L. L isty  P . S. L w obec tego  reprezentują 
I^bóz dem okratyczny.

te zasługują na bezw zględne zaufanie i 
^ Y Y  rów nież ze w zględu na osoby znajdują,-* 
tiąfy na nich kandydatów . Na czele senackiej 
^  tJ*r 1 ■województwa, lw ow skiego figuruje po- 

• fninister Andrzej Kędzior, jedna z najbar- 
X| ^ony cl i i czcigodnych poistaci w  naszym  

l»v  ̂ 'i^btycznym . Cale jego życie pośw iecone
Ajtfc z mesfyrchaa:ą pracowttoścfci i takai-

P-racy facltowiej, społecznej i; po- 
Jako  fachow iec, b. kierow nik B iura rne- 

b ^ y ^ e g o  w- W ydziale krajow ym , b. minkster 
^^hozrrych , orzeowidniczący i referen t ko- 

nie w ielu ma sofcie rów nyd i. 
^WSwcześaie znakom itym  znaw cą problem ów

as&nMistracji. Nie ufwasta się sam  za specjahstę w  
spraw ach  czysto  politycznych, w iększość jedna
kow oż naszych  jx>iirtyków m ogłaby się w iele od 
niego na tem  polu nauczyć, gdyż życie polityczne 
cbuidiuit i zna niezw ykle gruntow nie i. b ierze w 
mSem udział w sposóc, m ogący uchodzić za w zór 
Dezinteresowności) i uczci-.'ości.

Na liście P . S. L. lw ow skiej znajduje się rów 
nież b. pesef do .sejmu galicyjskiego, p. Jasi W a- 
sunig, ongi jeden z rajbardkiej' czyn rch  i p racow i
tych posłów  na polu szkolnictw a, ro ln ictw a i 
sp raw  przem ysłow ych, .siła pod w zględem  poli
tycznym  i fachow ym  bardzo pow ażna1. W  tanno- 
pótstóem łistę  nr. 1 o tw iera  Ib. w icem arszałek  Ją-

kÓb Bojko, nazwisko, któt^go n3tOtnu T&ieru, tiŁe 
trzeba, gdyż stało  się sym bolem  pracy dem okra
tycznej i na odow ei w śró d  hrcL, na 2 mfejsem. zaś 
po  nim, a na 1 w  woj. stanlskwowukSewi unśesz- 
czony został dr. G ustaw  D obrudd, dy rek to r .szpi
tala w  Stanisław ow ie, ogrom nie populantry i ce- 
ibony na terenie sw ej działałnośc-k dem okrata 
z najgłębszego przekor ania i duża irheligcmcja 
polityczna.

Ze w zględów  w ięc zasadniczych, jak i z uw a
gi mai osoby  kandydatów  z czystem  sumieniem 
m ożem y poprzeć listę senacką nr. 1 i w ezw ać 
w szystkich ęłobrych obyw ateli i demokratóiw, iby 
na mią oddali sw e glosy-. Mi. 1.

Endecka teorja i endecka praktyka.
Endecja  d ąży  d o - k o i r p r o n r s u  z:e sfonistarni.

W arszawa. (Tel. wł.) Z zupełni® pew nego 
źródła dow iadujem y się, że  i8*zywódó5' endeccy'' 
usilnie zabiegają o  zaw arcie  sojuszu z posłami ży - 
dlowSkimi, by  pozyskać ich głosy przy pierw szych 
rozstrzygających głosow aniach .sejmowych. Roko
wania te, toczące się rów nocześnie w paru  śro

dow iskach, prerwadżome są gor1f’yie pn e r  o-bie 
.strony, które spodziew a ją się, i e  ta rg  będzie 
libity! A podobno endecja sz ła  do w yboró'" pod 
sztandarem  antysem ityjtm u! Niema to jak ende- 
ełca stałość przdconań i jej pogarda dla naiwatości 
oba-łamuctmycli v yborców -

Chjena szuka większości za każdą cenę.
K onferencja z p. W. W itosem  !

P. W ITOS ODRZUCA WSPÓŁPRACĘ  
Z ENDEKAMI.

W arszawa. (Tel. wł.) (G.) Do „Przegłątln  
W ieczo rn eg o ' donoszą z K rakow a: W  tam tej
szych kołach politycznych pow tarzają sobie roz
m owę, jaka w y w i ja ła  się m iędzy pfezi W itosem  
ą? paru krakow skim i meiierami endeckimi, k tó rzy  
wiedzieli już, że  o uzyskaniu przez ósem kę w ięk
szości wr Sejmie m ow y nic rnorże być i że endecja 
tylko y /ów czas osiągnęłaby cel, <ło k tórego zmie
rza , to jest zagarnuęcie kilku tek mCTSterjahiycb 
jeżeli by łaby  dopuszczona do „ 'spółpracy w rzą
dzie przez żyw ioły  lewicowe.

Otóiż ci m enerzy endeccy bajlali, jakby lu- 
dow cy zapatryw ali się na w spółpracę z nimi.

Praż, W itos, jak  donosi nasz koresp., puszczał 
mimo uszu te aluzje do w spółpracy , gdy jednak 
natarczyw ość  endeków  się w zm ogła o d p o w ie , 
dział m ntcjw łęcej w następujący sposób:

„G dybyście byli s trz e la ł do mnie, a  na w W 
trafili, to  w ylizałbym  się i m oglibyśm y sobie je
szcze dać buzi, ale w yście  zrobili z nas Itarjero- 
w iczów , szkodników  narodow ycli, złoozie< pu- 
bliozruego grosza, a z takimi chyba róe m ożna za
siąść p rzy  jednym  stole. Coby na to  powiedzieli 
w asi w y to rc y , gdybyście zbratali się z tynr^ któ- 
rycb odsądzaiCtL od czci 5 w ia ry ”.

P.o tych słow ach p rezesa  P . S. LI zapano  
\ra ła  grobow a crsza. fcrdecy n k  p ^ób tw ch  już 
dłużej rokowrać z W itosem .

ROK.OWANIA HANDLOWE Z ZAGRANICA. ■ układu z Jujiionia, to podtpisairie tego układu ua- 
W arszawa. (Te1 wł.) CG.) W, przyszłym  ty- sth£» najprawcopodobniej w  przec.ągu 2—3 ty- 

goaniu rozipoczną się w W arszawie rokowa na »godnL 
o układ handloyy' polsko-^'egieirslc, Co się tyczy  1 —
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Przegląd światowy.
IYYNIK WYBORÓW BO SEJMU W SAKSONjl.

O s ta Lak; w ybory  do |& m i saksońskiego dały 
iwynflc n astępu jący : Na 96 m andatów  otrzymali, 
,nacjonaliści 19 (przedtem" 20), S ttcsem anow ey 18 
j (jak przedtem ), dem okraci 8 (jak przedtem ), zje
dnoczeni socjaliści 41 (przedtem  Scheioemanma 
Z~<, niezawiśli 1.3), Komuniści 10 (przedtem  9). C en . 
trran straciło  jedynego sw ego kandydata. P a rtia  
jgjostpodasicza jak rów nież ebrzcścitańscy socjaliści 
me dostali ani jednego m andatu.

Nowy sejm nie będzie miał zdecydow anej 
w iększości. Socjaliści, k tó rzy  dotychczas rnkii 
!rządy  w  rękach, oędą się musieli oglądać za sprzy  
'Tłierzeńcami Skutkiem  tego nastąpić rpusi alba 
koalicja z dem okratam i albo z komawstaimi, U- 
.dział w  w yborach  w ynosił 82 procent ogółu w y 
borców .

BĄDŹMY DOKŁADNI,
Dzienniki parysk ie  doniosły niedawno, że w 

kra ju  sowćetów szkoły  tak pozbawńóire »ą środ
ków , że na 60 uczniów przypada jedou ołów ek. 
P . H crrio t pro&lu-jc, że wracfonwść ta jest lii&do- 
ktadna jeden ołów ek przypada bow iem  tra sześ
ciu .uczniów.

„To sprostow anie — dodaje ,,ff}euv re“ — 
może nas zupełnie uspokoić co do stanu szkół ro
syjskich”.

PRZED WYBÓRAM1 W AMERVCE.
„N. F r. P re sse ” donosi z N. Jorku, ze dem o

kraci będą mieli w nowej Izbie reprezentantów  
w iększość około 9 głosów . "Większość sona tu po- 
zostarsa republikańska, ale zm niejszy się do 12 
lub 14 głosów . Nowa Izba reprezentantów ' będzie 
się składała z 219 dem okratów , 214 republikanów , 
:jftJn*go socjalisty 1 jednego niezaw isłego. Demo
kraci tryum fują z o owo d u odniesionego zw ycię
stw a i przypuszczają, że p rezyden t Harding, elekt 
republikanów . p rzv  najbliższych w yborach  upad
nie,. ty razie jeżeli będzie kaudv<ło.wa.ł, R ew ne 
koła przypuszczają jednakże, że" Harćfiiig ustąpi 
wcześniej. G łów nym  pow odem  tych zmian, jest 
bil 'rs f l i n  w y i ustaw a przeciw alkoholow a.

HyniH wytarto z całej PoIsSi.
- lila- lo p o lsk a  i Cieszyni*

N O W E PR O PO Z Y C JE  NIEMIECKIE.
Berlin. (PAT.) Rząd niiemiecki p rzed łoży ł ko

m isji odszkodow ań now e propozycje w  odpowie
dzi na wnioski w ysun ięte  w  raporcie komisji.

Korrtrsia odszkodow aw cza zajm ow ała się od
pow iedzią Niemiec. W  następny  w torek  odbędzie 
się wspólne posic rżenie przedstaw icieli rządu 
niendcckiego z członkam i komisji odszkodow aw 
czej, 4 w p rzyszły  piątek kom isja w yjeżdża do 
P aryża .

NR. 51. LWÓW -  POW IAT.
U rzędow e zestaw ienie wyniku y y b o ro w  w 

okr egu w ybór cz y m : Ci e sza n ów -J a w orów  -Lw  ó w - 
(Rawa ruska--Sokal-lcfkiew . U praw nionych do 
g łosow a pki b y łe  275.520, glosow ało  97.691 w y-, 
korców . Głosów w ażnych oddano 96.574, po 
szczególne listy u zy sk a ły : nr. 1 — 41.181, nr, 2 — 
9.669. nr. 3 — 513, nr. 4 — 398, nr. 5 — 42, fir; i 
14.880, m . II -v 578, nr. 12 — 5.352, nr. 13 — 1052,

brani zostali z listy nr 1: Jan B ryl, poseł, 
sław  M alik, nauczyciel, S tefan P osadzki, isń 
M arcin P rzew rocki, '■ołrrik b. poseł. Z listy hf 
Ju ljao Sm ulikowski, nauczyciel, b. po te l. U * ,  
dr. M arceli P ruszyński. prof. gmin. Z lia^ 

sdr. ] .eon Reich (w ybrany  w e L w ow ie mi

c i e s | y n —P s z c z y n a  — o k r ę g  4<j.
W y b o ry  w okręgu Cieszyn dały  w ynik  ń

n i . 17 _  17.106, nr. 23 — 4.844, nr. 24 — 10. W y . L ista 8* uzyskała  4 m andaty , 7 — 1, 2 — 1, l6*"

B . E o n g r e s ć w r t t n .
NR, 3. SIEDLCE.

Z listy 8: Antoni SadzeW icz, red., luljan1
Szam borski rolnik, M aria 1 lo ldcr-E dgerow a, zie- 
rrnajjka z K orytnicy  i S tefan  S truś, rolnik.

>
NR. 4 OSTRÓW .

U rzędow y wynik. Z listy  8. w ybran i kos tali: 
fcs. p ra ła t dr. Kazim ierz L utosław ski, Jan  H aru- 
sew lcz, lekarz i iMŁchal Arcichow ski, poseł na 
Se-jm ustaw odaw czy . Z listy 16. Szym on Jako- 
wiuk, rolnik z G r.oina. .

4

NR. 5. BIAŁYSTOK.
Z listy  1 o trzy m ał m andat Karol Polakiew icz, 

praw nik  w  B iałym stoku, Z listy 8: T adeusz Dy- 
m ow ski, „ekonom ista” w  W a rsz a w ę , Nikodem 
H enryk  H ryckiew icz, chemik. Z listy  12: Stan 
N aw rocki, ksiądz prdboszcz w  Zabłudow ie. Z  li
s ty  16: Szyia *Hetzel Farbstein , b y ły  poseł i dr. 
Syrnaha Feldm an, adw .

; ŁOM ŻA -  OKRĘG 7.
W  Łom ży u zy sk a ły  poszczególne, listy  n astę 

pujące ilości g ło sów , lista nr. 1 — 8 242, lista nft. 
2 - -  7.753, lista 3 — 15.223, Usta 4 — 507, lista 8 
64.641, lista 11 -  524, lista 1? -  4.427, liga i 15 — 
1.422, lista 16 — 12.333, lista 20 — 133, lista 23 — 
104. W dbec tego w szy stk ie  4 m andaty uzyskała  
lista S. Z pośród upraw nionych do glosow ania 
147-206, głosow ało 115.825 w yborców .

Z listy  8. w ybran i: A. M ieczkowski, A. C hęt. 
nik, dziennikarz, P aw eł iRomocki, inżynier i F ran
ciszek D zieżbkki.

NR. 9. PŁO CK ,
Z listy *2: M iecz. N iedziałkow ski, poseł, z  listy

rzejew ski, poseł, Tackusz Św iecki i Stefa* 
wiński- poseł.

ŁÓDŹ -  OKRĘG 13.
W  dalszym  ciągu n adeszły  na ręce 

nego kom isarza wytborczego wiadom ości o ^ "
ku w yborów  z okręgu Łódź m iasto: 
nych do głosow ania było  274-443, głosłj
223-487. L ista nr. 7 uzyskała  2 m andaty (L 'iid*?

0/3®)*W aszkiew icz i 'W a le n ty  Michalik, byli 
lista nr. 8 Łpy m andaty  (W ojciech K crfantfl . a 
toni C harasz i W anda Lauzina), lisita n r. 16 ® 
m andaty  (Jerzy  Rozenb-laft i A rtur Cronig).

\
KALISZ -  OKRĘG 16.

Lista nr. I — 1 m andat (P io tr Chwalińskf w 
nik z K rzyw orzeki), lista nr. 2 — 1 m andat ™  
m unt G ardccki, sek re ta rz  Zw iązku zaw o d o * ". 
w  W arszaw ie), lista m . 3 — 2 m andaty  ( W i n ^ .  
B aranow ski, rolnik z W y d rzy n a , dr. Alfred f Ł. ' 
kiewiics, lekarz  z Leszna), lista nr. 8 — 2 
(dr. H enryk R adziszew ski, profesor Szkoły  ^ 
nej gospodarstw a wiejskiego, b. poseł i 
Lazew-slk^ radca Izby kontroli .-p a ń g ^ tr  
szaw ie), lista nr. 16 — 1 m andat (Lejzor 
radca m iasta Zgierza.

NR. 19. Ra d o m .
Z  listy  4 : Ignacy W ziętek, rolnik, Juzeł ", 

rrs ław  M akuteki, w iceprezes G. U. Z. Z W ̂  4 
T om asz A rciszew ski, poseł. Z listy 3:
Nowak, górnik. Z listy 8: S tefan Sołtyk, PT-.. 
K ow alew ski, rolnik, dr. T adeusz M ędrys, 
ta tor szkolny w  Konskiem.

NR. 20 KIELCE.
Z listy  3 w ybran i: Andre, W alecon,

JA CK  LONDON. 5

BOKS I MIŁOŚĆ.
POW IEŚĆ  

przełożyła M. Kuncewiczowa.

fC ąg dalazy)
Nie by ło  chyba dziew czyny z w a rs tw y  iMbot- 

(niczej k tó rab y  pr-owadzUa życie tak  ustronne, jak 
Genevieve- O toczona zew sząd brutaltiością i ,gni- 
bjaństw em , strzeg ła  się pilnie w szystkiego, co b ru 
talne i szorstkie. W idziała tylko to ita co  p a trzeć  
cWdała a w yb iera ła  do patrzen ia  same rzeczy  naj- 
ieipsze, unikając bez .wysiłku, za sp ra& ą instynktu 
jedynie, wszeJkiej nieobyczajnoSc.1 > szpetoty. 
Prze<Je\vszystkiem  żyła zaw sze dziwmie m ało na
rażoną, na niebezpieczeństw a .lako redyne dziecko 
matki chorej k tó rą  musiał^ pielęgnow ać, nie b ra ła  
odziału w  grach  i figlach dzieci sąsiadów  Ojciec 
jej, drobny, urzędnik, anem iczny o w ąskiej piersi i 
łagodnem  sercu, dla sam ej niem ożności fizycznej 

•obracania się w  tow arzystw ie  m ężczyzn, by ł do
m atorem  i cały  w ysiłek  k ładł w  podtrzym yw anie 

, w domu atm osfery  słodyczy i czułości.
Mając lat dw anaście. Geaievi-eve zosta ła  sifi- 

jrotą i p rosto  z pogrzebu ojca poszła do S ilverstei- 
nów , do ich m ieszkanka nad cuk iern ią ; i tam , pod

i opieką poczciw ych izraelitów., za rab ia ła  na u trzy - 
iramie i ‘-'uJaenki, pilnując ich skiCipu. B< i 'y  chrzci

ścijanką oddawrała w iofiłe usługi Siilversteinorrt, 
k tó rzy  po zajściu szabasu nie mogli sam j zajm o
w ać się interesem .

Tam  oto, w  zacisznym  sklepiku, upłynęło 
sześć la t jej dojrzew ania. Znajom ych m iała nie- 
wśele. Pasta-novjRa nie z a d ą ^ c  się z żadną 
dziew czyna dla rej prostej racji że żadina dziew 1 
czyna odpow iednia nie z jaw iła się. Nie spacero
w ała  rów nież z chłopcami z sąsiedztw a, jak to b y 
ło  w e zw yczaju  u jej piętnastoletnich rów ieśnic.

— T a nadęta  lala — m ów iły  na nią diziew- 
czrm y; i mimo, że jej piękność i sam otnicze naro 
w y  w zbudzały  w-' nich wrogie uczucia, czuły res
pek t przed nią. „B rzoskw inia z krem,em“ n azy 
wali ją młodzi ludzie — pocichu i m iędzy sobą •— 
gdyż bali się wzbudzig irytację innych dziewic.
!W obec G en ev iev ey  zaś zachow yw ali się z na- 
łmżną c z c ą , uw ażając ją  za coś tajem niczo-pięk- 
n&gp i niepi zystępuego. Bo rzeczyw iście by ta  
piękna. C órka starej rodziny am erykańskiej, była 
llednym z tych zadziw iających kw iatów  św iata  
robotniczego, k tóre  zjaw iają się czasem  zadając 
kłam  w szelkim  precedensom  urodzenia i środo
w iska, napozór bez -powodu i w ytłóm aczenia, Mia
ła piękność koloru: k rew  tak  cudnie p rześw ietla
ła jej białą skórę, że przezw isko „brzoskw inia z 
krem em " narzucało  się samo. M iała pi ę Km ość re 
gularnych ryków . Z resztą sam a finezja Imśi jej cia
ła w y sta rcza ła , żeby uczynić ją piękną. Spokojna, 
óeho-g losa, w yniosła i yełna godności, posiadała 
pew ną sztukę ubierania się i wsfeystko, co w ło- 
sżyła, p o d n a ^ o  jej urodę. Na,tur* m iała szczerze

kobiecą, czułą, m iękką, b lu szczow atą ; nurku* 
ją podśw iadom ie nam iętność do kochanka it -
trzeb a  m acierzyństw a. Ale ta strona usposod-. u. 
leżała uśpiona przez szereg  jpt, czekając i®4 
wiernie się w ybrańca. ' Ljj,

I oto, pew nego, upalnego p o p o ł u d n i a  

go, Joe w szed ł na lody do cukierenki Siivefr.fj
nówę Nie zauw aży ła  jego w ejścia, będąc

sześcio- czy siedm k*^(t, 
urwfeeim, k tó ry  — w  kontem placji przed &  S
pinym  gościem — sześcio- czy

gdzie -spoczyw ały  pod napisem  „pięć sztuk ^  
centów " czarodziejśłcie tw o ry  cukierpicze 
jfaw ał się pow 'ażnej analizie w iasnych  
nek. U słyszała  „Porcja lociów, proszę...u i 
trząc  rta tw a rz  klijenta ?:apytała: „Jakie ma.1*, ^  
jpros.zę pana?" Nie rp a ła  zw yczaju  za jm o y r^  ^  
specjalnie m łodym i ludźmi. Coś w  nich ^ , 
kiego, czego nie rozum iała. Sposób, w  jaki 
,łi da ńią, by ł jej nieprzyjem ny, niew iadom o J t  
■zresztą. I n iezdam ość i kanciasty' sposób ^  
pie podobały  się jej. Jak  do tej chwili — w5'° 
raia jej w olną by ła  od m-ęiżczyzny. . y f

Młocfzi cliłopcy, k tó rych  w idyw ała, i'<i« ^  
w-ierali na mą uroku, byli bez z,naczenia. 
słow'em, gdyby ją k to  spyta! o  rację i5y  si- 
m ężczyzny  na ziemi, nie iniaiabw pojęcia* c 
powiedzieć.

N apełniając cza rk ę  jodam i prz 
spojrzeniem  zaw adziła  o tw a rz  Joe’go i ^  
m om encie ow iadneto  i^ą  m Sf w rażenie 
w olenia. . . o) n

(C.
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?  fe ty  5: Stefan Dobrzański, ad w., Adam Chel- 
wousfci, adw .

NR. 25. BIAŁA PODIASKA.
r  -Z listy  8 uzyskali m andaty : S ew eryn  Cze-
j^ r ty ń s ld ,  poseł i S tefan Robacz. Z 1: Ste- 
pB K ow alczyk. poseł. Z listy 16: Stefan Ma- 
v6\vto, rolnik (Ukr.).

LUBLIN w  OKRĘG 26.
W ynik w yborów  w  okręgu Lublin*--Chełm—

Liffljjrtów: I js ta  nr. 1 — I m andat, w ybrany  Jap 
Dębski, b. poseł, lista 2 — 1 m andat, w ybrany  
M ahnowskf, Fsta 3 — 2 m andaty, w ybran i Sftar*. 
T atarczuk  i Irena K osm ow ska, lista 8 — 1 maat- 
ciat, wybraicy łcs. prof. W óycT , Ti'sta 16 — 1 maav 
dat, w y b ran y  p. Neiihau.

Z okręgu lubelskiego nie wejdzie do Sejmu 
and jedba żyd, p ę /re  wajj d r  im ba um zastał w y
b rany  w W arszaw ie. Na tego miejsce wchodzi 
U krainiec P aw eł W asilczaK (O kręg ińbjpŚA cią
gnie seę aa  po Bug i ma szereg gmin ufcr.)

B. z**bór p ru sk i.
m .  32. BYDGOSZCZ.

Z  Fstv 8 w ybran i: Edw ard Btbońsłri, dzienni. 
Ęfz, Km o; Rzepecki, kupiec i Leon Żółtowski, 

|y u k .  £  listy 7: W ładysław  Herz, poseł i Jan 
Sustynśak, górnik. Z lis ty . 16: Kurt G rbeJe, 

l^ułkówntk. (Zaw ody posłów podano' nieściśle.
K. Rzepecki prócz księgarstw a jest es-p rezy - 

^K tem  'policji w  Poznaniu. p . ' £ó?f.owv-ki iest ob
o rn ik ie m . a p. Groede nigdy w ’.V. P. nie słu- 

a chyba król.-iprusk e rangi nie obowiązują. 
Ted.) *

POZNAŃ -  OKRĘG 34.
W  obw odzie poznańskim  zostali w ybran i z 

listy tir. S: de- .Marian Seyda, dr. Adam P io tro w 
ski, Zofia Sokolnicka i dr. Stefan Piechocki.

SZAMOTUŁY -  OKRĘG 36.
Lista nr. 7 jeden marudat (dr Stan. W acho

w ia k  b. poseł), lista lir. S — 3 rnaąćlaBH '(Stefki 
inżynier z Katowic, F ranciszekPaczkow ski.

*

K aczm arek, rolnik z B ukow ska i W ojciech Ozi
mina; rolnik z Jaczew a), lista nr 16 -  i m andat 
(Eugeniusz N au n an , właściciel dóbr w Suchoręcc).

K re sy  w sch o d nie .
W O ŁY Ń  (NR. 56, 57, 58).

. W edle *rciieoffcya.lhych doniesień we w szy st- 
kh ty d i  trzech okręgach 'w schodnich z w y c e -  

lista nr. 16, zjaskujac 16 m andatów . Z tego 
^ k sk a li 12 Ukraińcy, -l zaś żydzi.

NR. 62. LIDA.
W ynik g łosow ania: Z listy  nr. 1 o trzym ał 

m andat K rzyżanow ski Bron., adw . Z listy nr. 3 
W ojew ódzki Syk, red., C holęv 'acz F., rolnik i Ba- 
lin Stan., red. Z listy nr. 8: R aczkow ski F., irrż. 
7 listy 16: O w stanik A., 'Ina., ffódz B iałorusinów -
irredeurystów  i B ak-M icbajłow ski Sz„ naucz.

Ta
Na brzegu urn; wyborczej du senatu.

*tRMlN W YBORU PREZYDENTA POLSKI.

f. W arszawa. (Teł. w ł.) (G.) Term inu Zgrom a- 
N arodow ego, na którem  m a być dokotia- 

^  W ybór' P rezyden ta  Ry/p!tej, nie można byłoRyp!tej, nie rnożua 
Je ustalić. Zależne jest to od tego, kiedy u- 

stytuują się ud adze Sejmu i Sena tu. albowiem  
y to e ro  "7 dni po tym  terminie może być. zw ołane 
^fam adzenie N arodow e.
.  P ierw sze posiedzenie Sejmu i Senatu odbę- 
, *̂e się 28. bm. Jednak nie należy się spodzie- 

u k o n s ty tu o w a n i się władZ ciał p raw odaw - 
y to b  na p flb w szem • posiedzeniu. N astąpi to *iaj- 
^ZeKnicj na drugiem.

W obec tego m ożna przypuszczać, że posie- 
4e Zgrom adzenia N arodow ego nie odbędz/e 
wcześniej, jak około połow y grudnia.

^ANd y  DATURA DRA MICHAŁA GRCKA DO 
SENA ru .

j. O ceniając indywidualnie kandydatów  do Se- 
um ieszczonych na poszczególnych listach, 

się jedno 
■ d y d a łu i ic

k

na
z pierw szych miejsc p rzyznać 

dra M ichała G reka, zgłoszonej na 
jp e  nr. 13.

P 11- Michał Grek, jeden z najśw ietniejszych 
sp o ó o ó w  w  całej Polsce, znakom ity m ów ca, od 

^  Wizej młodości by ł w yznaw cą haseł postępo- 
— szczerym  dem okrata  w uajiepszem  tego 

znaczeniu Za czasów  aus tria c iich  był 
Jedną kadencję) posłem  do parlam entu i jako 

j. 1 należał do g łów nych inicjatorów  i rzeczni- 
|> v Pow szechnego systefrmu w yborczego. Jak- 
^  ipk Później usunął się ,od czynnego udziału w 

_Politycznym B- to mirrlo tego zaw sze sło- 
' . p’®retni służy ł spraw ie ludowej. Z ram ienia 

^jOnnictwa Ludow ego by ł w ze szpon roku 
• T ym czasow ego W ydziału Samorząd-o- 

i także nią tern stanow isku znaczne położył 
g ^ jłg i. lako  nieustraszony orędow nik p raw  i 
4  obyw atelskich, przeciw nik każdej reakcji 

by łby  dla Senatu pożądanym  nabytkiem . 
BraJw idffo w iedza nietyiko praw nicza, ale i 
s^ o ^ N ła fis tw o w a  i polityczna, w y so k a  kultura 

|jg  p ^ ^ n c j ę ,  j,ż jako członek Senatu m ógłby pd- 
mesfpożyte usługi.

ZJEDNOCZENIE MIESZCZAŃSKIE W YCOFAŁO  
LISTĘ.

W arszawa. (AVv.) „G azeta W arszaw sk a" do
nosi, że za przyk ładem  U. N. P . w W arszaw ie
w ycofano listę Zjednoczenia m ieszczańskiego nr. 
.14 do senatu, na k tórą  w m yśl zaw artego  paktu 
mieli g łosow ać także zwolennicy centrum  Skule. 
Skiego (lisfa 12). Centrum  polskie w ycofało  sw e 
kandydatu ry  rów nież w w ojew ództw ie k telcck jefe

KRÓLE KURKOWE IDA. W  SŁUŻBĘ ENDECJI.
Stronnictw o m ieszczańskie ogłasza w  sw oim  

organie „G azecie Poznańskiej4* odezwie do w szy 
stkich m ieszczan W ielkopolski i Pom orza, że w y 
cofuje sw oją kandydaturę do senatu  na listę  nr. 
14 i proponuje. ażeby  sym patycy  oddaii swgęie 
g tosy  na listy na.rodow'e.

P. NEUMANN REZYGNUJE Z KANDYDATURY 
DO SENATU.

O trzym ujem y .następujące pism o: 
M ieszczaństw o lw ow skie zaznaczyło  tak w y 

raźnie i n iedw uznacznie sw oje w obec w yborów  
cło Sejmu i S enatu  stanow isko, że niezrozum ienie 
przez ogół najlepszych iego intencji odczuw ać mu
si; iako w ielką i niezasłużona k rzyw dę. M ieszczań
stw o  polskie pracow ało? pracuje i p racow ać b ę 
dzie zaw sze dla Polski, a najw yższym  jego celem 
iest i pozostanie interes narodu polskiego

W ałka w yborcza  w eszła  w  taką  fazę, że  ja
ko prezydent m iasta L w w ra  nie chcąc narażać na 
Ujmę in teresów  tego m iasta i chcąc zabezpieczyć 
Radzi-' miejskiej prawd dł o we funkcjonowanie, w  
w alce tej udziału brać nie mogę.

Nie zrzekając się tedy  zajm ow anego dotych
czas przezem nie stanow iska um iarkow anej polity
ki, ua k tórem  nadal trw ać bedę, cofam w  poi o- 
zimtienai z polskiem stronnóctweni miieszczań- 
skiem moją kandydatu rę  do Senatu 7 listy Nr. 14.

Józef Neumann. 
prezydeTU m. L w ow a.

,sa

NIEPORZĄDKI WYBORCZE NA WOŁYNIU. 
W arszawa. (PAT.) Min. spraw' w ew n. k o tm - 

niknje, że w  zw iązku z o trzym anerm  skargam i na 
rzekom e • nieporządki p rzy  wytourach na terenie 
jw jew , wołyhaŁtfcgo, mie. s#raw, wewn. w  pornos

zumieniu z genera m y i#  kom isarzem  wyjpwjczyni 
w y sła ło  na m iejsce specjalną komisję dkr zha<da- 
ifca spra/wy.

•PRASA CZESKA O WYEORACIL 
O  dziwm — cała niemal czeska prasa, in tere- 

suśą/c się żyw-o w yboram i, trąbi w fenfary »wy- 
d ę s tw a . K uam arzow cy i ich najzaciekleisi w rogo
wie — tido-yci czyli klerykaH cieszą grę, gdy* ci 
m ów ią, że zw yciężyła ideo chrześcijańska, tamci, 
husyci, że car. dernokTal>? (oScjakui naew a pa^jf 
Krama-ryaJ. czescy  socjaliści (-narodniws psrrtja ro- 
batoiczw) d e sz ą  się. że pobito socjalistów . — Boi
m y się, ż;e p rzy sz ły  sejm istotnie nie jedną nułość 
spraw i Czechom.

Z ORDYNa C )J WYBORCZEJ DO SENATU.
P raw e w ybierania ma każdy w yborca do Sej

mu, k tó ry  w  dniu ogłoszenia w yborów  ma ukoń- 
casJcych 30 lat i w dniu tym  zam ieszkuje w ok rę
gu w yborczym  przynajm niej od roku, Leząc 
w stecz od dnia ogłoszenia ivyborów  w Dziennik u 
ustaw . W ajunek  ten nie do tyczy : św ieżo osiad 
łych  kolonistów, robotnfikćw i urzędników  pa'ń- 
s tw o w y ch  przeniesionych siużJmwo.

W ybieranym i do Senatu -rtOgą być ci, k tórzy  
maja ukończonych lat 40, nie w yłączając  w ojsko
w ych. M yborcT  z całego obszaru  Rzeczypospoli
tej Polskiej w ybierają ‘111 senatorów ', z czego 93 
z list okręgow ych, zaś 18 z list państw ow ych.

K ażde w ojew ództw o stasiowi jeleń okręg  w y. 
Iborczyt miasto stoł. W arszawa stainowd oddiztelny 
okręg  w yborczy , W ydł-erają: w ojew ództw o p o 
m orskie 3. ■poznańskie 7, śląskie 4 krak-owskie 7, 
lw ow skie 9. . stanisław ow skie 4, tarnopolskie 5. 
w ołyńskie 5, lubelskie 7, kieleckie 9. łódzkie 8, 
w arszaw skie  7, m. sf. W arszaw a 4, b ia to sto d o e  4. 
tx>leskte 3, no"'-ogrod.zkie. 3, wileAstóje 4. razem  93.

O bw ody głosowania przy w yborach  de Se
natu rKipoMń?caią obw odom  głosow ania, osutno
wrorpnn dla w yborów  do Seżrrm.

-00-

Odparcie ataków endeckich.
(Jd  posła lljpoBts Śliwińskiego otrzyumjemy 

następujące pismo:
Słzauouma R eddccjo!
Ze w zględu na pojaw ienie się w  Nr. 256 „Słi>- 

w a Polsk iego’’ z dnia 9 listopada 1922 r. artykułu  
pt. „Skąd lewica bierze pieniądze- proszę o ła
skaw e umie szczenię następującego .spros rowapia: 

Nie jest p raw dą -jakobym budow ał domy u- 
rzędnlicue w  Żoliborzu pod W arszaw a:

Nie jest p raw dą jakobym  k ied ykobnek  sam 
łub -przez kogokolw iek zw racał się mzę-downie i im 
p ryw atn ie  do m inisterstw a skarbu, wizgi, do p. 
m m istra  Steczkow skiego hub też do p. m inistrów  
M ichalskiego i p. Jastrzębsk iego  o w ypłacenie 
160 mil-jonów rn-kp., naJeźlnych mi za budow le 
-prz-ezeimnie w y k o n an e ;

N-ie jest p raw d ą  juk obym sam lub przez ko
gokolw iek zw raca ł sie do „iw-rwybltniejszej w 
p ań stw ie  osoibistości", z k tó ra  mam rzekom o po
zostaw ać „w  przy jaźn i- — z --prośbą o interw encję 
w ogóle w  jakiejkolw iek spirawie;

Nie jest p raw d a  jakobym  o trzym ał od min i - 
.stra skarbu  p. Jastrzębsk iego  nietyiko pół mifear- 
da  tnp. na poczet mojej na!eżyrtości. ale w ogóle 
jakąkolw iek kw otę pośrednio lub • bezpośredT'.. 
an i na poczet mojej należytości any  z .kikit^go- 
kołw iek bądź innego ty tu łu ; •

Nie jest w reszcie p raw dą, .jakobym  jakąkol
w iek kw ota  popierał fundusz w yborczy  Zarządu 
P . S. L. „Wyz-Ar-ołenie", a kandydatu ra  moja do 
Sejmu z listy państw ow ej „\Vyz woleii/e” była od 
tego zależną.

R ów nocześnie ośw iadczam , że spraw ę niniej
szą, ze względu na  inkrym inow any p rzez  „Słow o 
Polsk ie’’ a rtyku ł, pom aw iający m ię o w yłudzenie
od Skarbu P ań stw a  pół miliarda mk„ odda.-ę do
P rokurato rii państw a cełean w drożem a dochodz-w • 
czy minrstCT p Jastrzębsm  w ypłacił mi lub kotini
kol w iek w mojem zastępstw-ie kiedykolw iek i ia- 
kąko-iudek kw otę d io ćb y  pą ixxrzet db.rż- 
nyrd i  mi od Skarbu P aństw u  należrytośd.

Z po-watzan em 
Hipolit Śliwiński. ,

Ataki endeckie przeefw  posłow i Śliwińskiemu 
m ają sw oje źródło w  fakcie, że p. Saw iński kac- 
dyóuje do  senatu  z listy mr. 3 „ w y z w -o l^ e - 2 
wtogewó&ctwa lw ow skiego ,
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PódwyżKa płac urzędników państw.
30 prc. podw yżka pensji październikow e'.

W arszawa. (AW.) M inisterstw o skarbu, bio
rąc pófl uw agę ogrom ny w  ostatnich czasach 

'w z ro s t drożyzny, ‘zam ierza w  bieżącym  miesiącu 
w ypłacić urzędnikom  państw ow ym  pew ne dodatki 
drożyżiiśane w  w ysokości dotąd nieustalonej. P r a 
w dopodobnie jednak urzędnicy państw ow i o trzy 
mają jednorazow y dodatek dtożyźniaPy w, w yso 

kości 15% całkuwitcgo uposażenia w dniu 1. paź
dziernika br. P oniew aż w  dniu 1. listopada w y 
płacono już urzędnikom  .15% dodatku do Y>'Iac p a ź 
dziernikow ych, przeto  łącznie z obecnym i 15% 
urzędnicy otrzym ają 30 % podw yżki w  porów na
niu do pensji październikow ej.

Arabskie awantury na bl. Wschodzie.
R*'ąd Angory  w  ro i p i e r w s z e g o  s tra in ika  c ieś i i t i ,  Kcnstati tyno o la  

i Bałkanu. K o s i  cja o b u rz o r a  w ie  ce.

WYGÓROWANE ż ą d a n ia  a n g o r y .
Londyn. (PAT.) W edług doniesień pism w rę

czyli keimaliści w ysokiem u ‘kom isarzow i gem 
Pode następujące żądania: 1. natychm iastow e o- 
próżnienis K onstantynopola; alianci o ile sobie 
tego  życzą m ogą pozostać w  C zataktży, Skutari, 
lub Czaruaku; 2. zniesienie kapitulacji; 3. odbycie 
plebiscytu w Tracji zachodniej, celem stw ierdze
nia, czy obszar ten ma b y ć  oddany z pow rotem  
Turcji; 4. oddanie M cssuht Turcji i rew izja granic 
syryjskich  oraz autouom ja w ysp  naprzeciw  w y 

b rzeży  m ałoazjatyckicti; 5. zupełna niezależność 
Turcji; 6. zap ła ta  odszkodow ania Turcji w w y so 
kości ó milionów franków  w  złocie.

BR EW BRJE TURECKIE.
B ordeaux. (PAT.) C harpy  ośw iadczył w  w y 

wiadzie z korespondentem  „P etit P a ris ien ’4 w  
K onstantynopolu, iff ujwja&a sytuację za bardzo 
pow ażną. Kemaliści, jak donosi tenże dziennik, 
przecięli podm orski k ab e l telegrafieajry z C za
ił f u .

M u s s o l i n i  ł w o r z y  M mh  p r z e c i w  T b ip © jL
Rzym. (PAT.) Na w czorajszem  posiedzeniu 

Rady m inistrów  ośw iadczy ł Mussolini, iż p rzed
sięw ziął lift energiczne kroki w  celu stłumienia 
zaczątku ruchu w Sardynii. Sytuacja jest w ielce  
kłopotliwa.

) P rem ie - w y s ła ł instrukcje do am basadora  
; w łoskiego w K onstantynopolu, w skazując na  k o . 
ntecziiiość u tw orzenia  bloku sojuszniczego w onec 
Turcji. -L  tej T-urcjj, k tó ra  pobiła w praw dzie  G re
cję, i jcz nie pow inna sobie w yobrażać , iż poko
nała sojuszników . K rążow nik „A rchim edes’’ po 
zostanie -w  K onstantynopc.!u . W łochy  p rzy łączają  

'się do propozycji odroczenia konferencji lozan-
'skiej, pod wamnllLem, iż ctiroftzeme to będzie
krótkie. P rem ier po tw ierdził w iadom ość, iż za
m ierza w ziąć o; oh iście udział w  konfer mej i lo
zańskiej.

R ada m in istrów  zgooziła się na odw ołanie 
1 hor. Sforzy z P a ry ż a , bar. A-gttotti z Tokio i bar. 
Fawciofti z M adrytu.

POINCARE ROZWIJA IDEĘ ŚCISŁEGO  
POROZUM IFNIA.

Londyn. (P A T ) P a ry sk i sp raw ozdaw ca „Ti
m e s :” donosi, iż potw ierdza się w iadom ość

o  przygotow aniu  porozum ienia m iędzy F rancją  
a Anglią na now ych szerokich podstaw ach. P o in 
care w y sia ł bardzo  dokładne w y  łuszczenie sw o
ich .poglądów do Londynu. W piśmie sw em  zai- 
rmuje się on nie tylko kw eseją w schodnią, lecz 
także  zagadnieniam i reparacyjtiem i.

OPINJA ANGIELSKA UFA W PRZEWAGĘ 
SPÓŁPRACY KOALICJI.

LeaReid. tPA T.) C ała p rasa  angielska om a
w ia 'żyw o sytuację na Bliskimi W schodzie. „D aily 
T e leg rach ’’ p isze: S przym ierzeńcy  zdecydow ani
są postępow ać w  tej spraw ie solidarnie. Francja 
ani W łochy nie m ogą w  danej chwili to lerow ać
agresyw nego  zachow ania się Ke.naia paszy . Co 

j$ię za ś  ty czy  stanow iska Anglii w  tej spraw ie,
to Kerna! pasza z pew nością nigdy nie iniał w ą t
pliwości co do tego. „W estm inster G azette” pi
sze : W szelkie obaw y w obec sytuacji na Bliskim 
W schodzie nie pow inny mieć m iejsca dopóki u- 
trzym ana zostanie solidarność aijantów . „D aily 
N ew s’’ jest zdania, że ra to w ać  sytuację m oże je
dynie szybkie porozum ienie się sojuszników  co 
do wspólnego program u działania, o raz .powiado
mienie w ładz a-ngorskich o pow ziętych  decyzjach.

REWIZJA STOSUNKU W. M. GDAŃSKA 
D O  POLSKI.

W arszaw a. (Tel. w ł.) (G.) Donositiś: ny  już, 
że p rzez trz y  dni p rzeb y w ał w W arszaw ie  w y 
soki kom isarz w. m. G dańska gen. Hacking, oraz 
gener. kom, rządu polskiego w  G dańsku p. P lu 
ciński. Obecnie dow iadujem y się, że pobyt gen. 
H acfenga, poza zw yk łą  doroczną w izytą, miał na 
eełu om 3 wie nie kwe&tji stosunku Polski do S e
natu  w  m, G dańska, oraz szeregu sp raw  natury  
ekonom icznej do tyczących  Polski i G dańska. Je 
dnocześnie gen. kom. Platoński b rał udział w kon
ferencjach, k tó re  do tyczy ły  przedew szystk iem  
rozpatrzenia m otyw ów  rekursu  rządu polskiego 
db w ys. kom. Ligi N arodów  w spraw ie kom pe
tencji gen. kom isarza rządu  polskiego vv Gdańsku, 
dalej sp raw  utrudnień, jakie Senat .gdański czyni 
neszeniu w yw ozow i i przyw ozow i, oraz pogw ał
cenie um ow y połsko-gdańsJdei z października 

r. przez Gdańsk.

TELEGRAM MUSSOIINIEGO D D  RZĄDU POL.
W arszawa. (Tel. w ł.) (G.) W łoski prez. min. 

Muissołini, obeinfcmc, sw oie stanow isko w ystoso 
w ał do w szystkich przedstaw icieli w łoskich  przy 
rządach obcych depeszę treści następującej:

„O bejm ując rządy  -Włoch proszę pana o w y 
r a ż e n ie  w  mojern imieniu tam tejszem u m inistrow i

sp raw  zew nętrznych  serdecznego pozdrow ienia i 
życzeń, w y raża jąc  nadzieję i pragnienie, ab y  sto 
sunki m iędzy nam i zacieśniły  się i s taw a ły  coraz 
bliższe i serdeczniejsze11.

Tej treści depeszę w łoski ch arg e  d‘affaires w  
W a rsz a w y  zakom unikow ał min-. Narutowiczowi, 
k tó ry  w  odpow iedzi na nią w ystosow ał na ręce 
poselstw a polskiego w  Rzymie depeszę;

„O trzym aw szy  z? pośrednictw em  w łoskiego 
charge d‘affaires serdeczne orędzie- Jego Ekscęl- 
lencji prez. R ad y  min., pospieszam  w yrazić  mu 
moje serdeczne podziękow anie.

Ze sw ej s trony  pośpieszam  rów nież donieść 
Jego  Fksc., że rząd  polski szczerze podziela to 
pragnienie konsolidacji, przyjaźni i pgłnei ufności
pom iędzy abp krajam i14.

RUINA SZKOŁY POLS. W  PRUS1ECH WSCH.
PROTEST POLSKI.

W arszawa. (Tel. w ł.) (G.) D elegacja polska 
p rz y  Ltóze N arodów  w ręczy ła  przew odniczącem u 
sekcji m niejszości narodow ych m em oriał w  sp ra 
w ie szko-tnictwa polskiego u /  P rusiech W schód.

W  m em oriale tym  w ykazuję Polska, raka 
d-otgą i za pom ocą jakich zarządzeń  w ładze nie
m ieckie w  P rusiech  W schodnich zm ierzają do 
zmiszczema zaczątków  . polskiego szkolnictw a. 
Jednocześnie dla kontrastu  wykazuje memoriał,

jafc sw obodnie rozw ija się na ziem iach jpołsddcfe 
szkolnictw o aietrtiecLje, korzysta jąc  z wszelki*#, 
praywm ajow konsty tucyjnych  na rów ni ze szkól' 
m etw em  pouulem

UDZIAŁ POLSKI W KONFERENCJI 
BRUKSELSKIEJ 

W arszaw a. (Tel. wł.) (G.N Z kó ł miar-uda^ 
n/ych dow iadujem y się, że udział Polski w  k o t  
ferenćji w  B rukseli w  spraw ie rozrachunków 
z Niemcami jest p ra  w iegp-apew rm n y .

Nowy poseł warszawski 
w wiezieniu iwowskieffl

W y b ran y  z  fe ty  kom iTiStów  postem  do Stół- 
mu z m iasta W a rsz a w y  Stefan K rólikow ski poź&" 
s ta ję  od października ubiegłego roku w  więzi6' 
niu tzw . ,B ry g id k i’’, a d. 22. bm. w y zn aczą^  
p rzeciw  niemu i 38 innym  kom unistom  rozpraw i 
Przed ław ą p rzysięg łych  o zbrodnię zdrad? 
głównej.

J a k  w iadom o schw ytano  w  zabudow ania6!! 
ka ted ry  św iętojurskiej z końcem października 
■biegłego roku ca łą  bandę botszewitjlco-ukraiA 
ską, k tó ra  konferow ała tam nad dalszą akefa v’ 
celu rozszerzenia w  tej części Polaki zgnili?1' 
sow ieckich rządów . Policja zabra ła) w ów czas 615 
tylko w szystk ich  członków  konferencji, ale 1*4$ 
pro tokół i inne kom prom itujące dow ody ich w-®* 

Na czele oskarżonych  w  procesie, k tó ry  !'(r 
trw a  przeszło  m iesiąc jest Królikowski, rto6'* 
poseł m. W arszaw y . P rzesz ło ść  jego jest cśefl^ 
wa. O becnie liczy 41 łat, jest żonaty , ma 
ogrodnikiem, a na W oli, pod1 W arszaw ą, posiać 
realność, w  której rzadko  mieszka, bo  usta w*”* 
nie jeździ agitować.- Skąd czerpie środki na ŻJS»" 
i podróże, nie trudno się dom yślić. Urodzony f  
W arszaw ie, tam  zam ieszkiw ał i od m łodych J3 
by ł kom unistą. R ząd carski p rześladow ał ** 
w reszcie skazał na 8 la t w ięzienia. Z koftcei" 
1918 K rólikowski, jako niebezpieczny;
-wany by ł -w w ięzieniu mofcotowskiem, s r ą d  * 
piero w  hpcu następnego  roku zosta ł wypuszcz1' 
ny na w ohtość i odraz u rzucił się w  w ir d a l ^  
agitacji kom unistycznej, zd o b y w ając  sobie wśt*” 
w spó łw yznaw ców  kom unizm u godność. .przeułW 
niiczącego „Gentrailnego kom itetu  k o im m is ty c *  
partii robotn ików  polskich”, o raz  ty tu ł „polski®^ 
Lenina’’. Jako  taki w łó czy ł się po  całej P $ s^» 
g rasow ał na G órnym  Śląsku, nie poimiriał 
L w ow a i tu miał konszachty  z  agitatoram i 
szewtcko-Ulcraińsk.jmi, szerząc  WTOgie prze*1 
P ań stw u  naszem u tendencje. . i

Nie ulega w ąpliw ości, iże K ralikor-sld  G1 
ścisłą łączność .z tow arzyszaanł z pod znaku TL. 
ckich i Leninów , istnieją biowiem dow ody, że ^  
delegatem  kom unistycznej partii robotników  
skich .na trzeci kongres trzeciej 'ńtóądzynarodów^ 
w  M oskw ie ubiegłego roku. . T

iCrólifcowski używ ał nazw iska P a w e ł . 
ppw ski, oraz pseudonim ów  „K row oderski”, . 
,jCyiprjan“. Pow inęła  m u się -noga dopiero _
Lvrow ie na głośnytm kongresie w zacisznych G 
nacji ka tedra lnych .

W obec tego, że Królikow ski został
liu ijiego kandydatu ry , metypostem, po ustaleniu ijego kandydatury , 

nośó poselska zw olni go ria razie od odpo-
dlzialności za Bgrodinlfę zd rady  głównej- P o
łatw ieuiu formalności będzie on w ypuszczc^O T 
yięzienia, a rozpraw a p rzechv  nilemu będzie

łą czo n a / lecz nie um orzona. T ow ar y sz ę  ^  
w  liczbie .38 zasiądą na law ie oskarżonych '

ł A _bm. N ow y poseł będzie m iał n ad  sobą ^  
w anie- groźbo odpow iedzialności za zbrou
działalnaść przed posłorommem.

Kaiendarsyk historyczny- ,f
CO S IĘ  ST A Ł O  W  D N IU  10. L IS T O P A  ^

» i Wielka umiera papież Leon 1.  ̂ ^  pW 461
V/ r 570 p rz y c h o d zi  n a  św ia t  M e hom ® 1*
1444 śmierć Władysława HI. Warneńczyka M
i-.Jęski pod Warną — W r. 1483 urodził sif f f  
ksoni Marcin Luter. — W r. 1493 K°|u,mpaweł SL
wa Autiguę. —  W r. 1542 utn era P j j enjs 

r. 1567 klęska Hugeriotów pod S •W
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S p l s t a w s y  u k r a i A s c j r  p r z e d  s ą d e m
i 12 „he  ojów ".

CZTERNASTY DZIEŃ ROZPRAWY.
P ostępów  a;uśe dow odow e dobiega nareszcie 

*®óca. Św iadków  już w szystk ich  przesłuchano, a 
tyfco odczytuje się dow ody na papierze. P o jaw iają  

. *9 wnioski, ale mają one rów uiąż-chairak ter ma- 
^ e s ta c y jn y . Jutro,, w piątek postępow anie clowo- 
'- w e  niezaw odnie będzie ukończone, a jeśli i py- 
^ 1X13) zostaną  ustalone, w sobotę wygłosi proku
rator m owę.

W szystk ie  niemal wnioski obrońców,, przedło
ż ę  w  poniedziałek i w szystk ie w czam buł wtnioi- 
^  w torkow e dr. tw y n a  w  spraw ie ..strasznego 
1Jctekii“ narodu  ukraińskiego, trybunał odrzucił, 
p o w ie m  punkt ciężkości nie leży w  tern, czy 
*&!ta naprow adzone przez Fedaka lub jego obroń- 

są  p raw dziw e, ty  lik o czy m om enty, k tó re  F e - 
'kka popchnęły do czynu, uzasadniaiią ten czyn,' 
•^Ozetn decydow ać będzie ław a przysięgłych. Nie- 

)re dow ody , z w niosków  obrony  trybunał do-

Dr. Głuszkłewicz dom agał się w ezw ania  na 
TOadka inspektora poiicji p. Lukom skiego i k o 
misarza p. Bodin/ira na stw ierdzenie okoliczności, 
5 F edak na strażn icy  policyjnej tuż po  atentacie, 

przyszedł do przytom ności, odezw ał się d o  o  
: ljkornskiego: „P roszę pow iedzieć Naczelnikowi

bistw a, że do niego nie strzelałem , ty lko  do 
^ ■ jo w s k ie g o  za to, jak z nam i postępuję". T ry - 

wiiaf odmówi? wnioskowi, albowiem  Fedlaik ttu- 
m^czył się w  ten sposób w  zeznaniach sw oich na 

w  n ocy  po ateniacie.
Dopuścił trybuna? dow ody, przedłożone przez 

.■^kuratora dra Gurtiera* m ianowicie odbzytamio 

.wniesienie pojjcyjne o scliw yianht listów  do Cze- 
JNisłowacji i treść jednego* z tych listów , o raz  imr 
^ dobnm enty. W  kw ietniu 1922 r. na m oście ,gra- 

w ^n y n i w  C ieszynie dw ukrotnie p rzy łapano  li- 
lwr. k tó re  miano przenieść do ukraińskich dzidiła- 

w  Czechosłow acji. Najpierw. 12-lcioi D ono- 
nrzeuosif listy. otrzym ane od jakiegoś pana 

Cieszynie polskim, a potem  to  samo chciał u- 
l*Vnić F ranciszek  D aubiier. tokarz, którem u w  
H®szynie polskim dał listy do przeniesienia za 
^ d o n  P io tr Befe.i, student un iw ersy te tu  w  P ra -  

pochodzący z 'Małopolski w schodniej Belej 
.f^yicżdż-ał z P rag i do stryja, sw ego, konduktora 

zam ieszkałego w  Cieszynie czeskim, 
j* U aabner jest pasierbem  konduktora Bełeja- Za 
wN°cą tych ludzi odbyw ało  sie przenoszenie za 
j^Pdon nielegalnej korespondencji ukraińskiej. 
w W  jednym  z :tych  listów , k tó ry  był pisany 
(■Snem niew idocznym  i w łożony do koperty  o- 
ij^dzęfow anei ołow iem , zam ieszczone są bardzo 
j ^ Cawe rzeczy . Chem icznym  sposobem  litery  wy- 
'W yfo  TT1°®1fl fe W o  odczytać. N ajpierw
ń** obszerne sprawozdanie o działalności bojówek  
, ^aińskicb j w ogóle o politycznych * spraw aclj,

0 sabotażach, pod palantach, o skutkach i roz- 
jWTach konspiracyjnej roboty , o przygotowaniach 
.P o w s ta n ia  w  Galicil wschodniej, kitóre m iało 
c®biichnąć w  maiiu itp. i
y Informacje. o F ećaku  nie są  tyfko pobieżne,. 

%  nieznanej osoby w  C zechosłow acji
r.^ obrony Fedaka dostarczyła 14 rew ołw e-

1 kilogram  chloroform u, o raz  pieniędzy na 
j a w ie n ie  5 m undurów  dla policji polskiej i w y . 
J w c'e  m ieszkania naprzeciw  więzienia, w któretn

Stefan Fedak.
P onad to  na „ce1e ogólne” dom agano się p rzy - 

z Czech,osiow a cii 5 puszek zarazków no.
5 k lg r. proszku tw ard eg o  jak diam entu, 

ęj!** najlepszej 1 najm ocniejszej trucizny. (P roszek  
^ T ^ n to w y . tw a rd szy  od  kiofrundu. m ógł być 
‘pw pany w  łożyska kół w agonów  kolej., 1c komo-W I zniszczyć ‘je. — P rzy p . spraw .). 

Oczytano też k artkę  znalezioną u areszto - 
e&o w  S try ju  Waisyla G ryca, ad resow aną do

^  'M lijewa i Kobierskiego z poleceniem , aby^ 
K g  *-^Ijm ieddego p rzy ję to  do organizacji. O lk a - ' 

'wy?aśrAa:ą, że b y ła  to organizacja studen- 
tę a Dufejniedki by ł delegatem  m łodzieży. Na 
^ ^ f e j r a t o r  ośw iadcza, że G ryc  ma la t 30 i jest 

adw okackim , !■ w ięc  nie -m ógł być 
^ 5 ?  czasie jeszcze studentem . D r. E w yn chciał, 

Bózostającego w  śledztw ie, pow ołać 
"""'■a, ale trybunał nie przychylił się do

O dczytano potem  kiiłka zeznań św iadków , 
k tórych  nie m ożna by ło  w ezw ać iia rozpraw ę. 
D w aj z nich, jak naprzykład  niejaki Pischbein' i. 
Mikołaj K atuszczuk, b. pułkowniik arm ji carskiej, 
a potem  oficer w  sztabie P ttlu ry , w yjechali za 
granicę, P ie rw szy  siedział w aresz tach  z osk. 
Zybfflciewiczem, drugi z osk. M atczakiem . P o d 
czas rozm ów  w  zaufaniu, bo FiscLbein b y ł . ucie
kinierem z U krainy  sowieckiej, a K araszczuk  tak
że „sw ój’’, osk. żyibliikiewicz i MatczaJc opowia
dali im różne fak tjś  zw iązane ze sp raw ą Fedaka, 
o rgasfeacją „W oli” 'tp . ]vl1al.,'zak posyłał K arasz- 
czuka, któryT rrral opuścić aresz t w kró tce do 
„W lperedu’’, wrzglednie do k ik u  osób z ostrzeże
niami, że tajna argarkaioja „W ota" w y k ry ta , że 
odbędą się rew izje i a resztow ania, że S ztyk  i Se
k re t są ..„swołocz’’ i „su ymie“, bo zasyipłtia, żę są 
konfidentam i policji, że Fedak za dużo zeznaje 
w  policji, że Fedak m iał w ykonać zam ach na 
Naczelnika państw a  itd. ftd. Zeznania Fisclibeina 
i K araszczuka o łych szczegółach, k tó re  dow ie
dzieli się w  a resz tach  od  Zyblikiew icza i, M arcza
ka są obszerne i sk ładane b y ły  kolejno w  policji 
i w sądzie.

i O dczytań  o dow ody, k tóre  trybunał doouśd l 
na w niosek dr.^ Da wy diaka, obrońcy osk. Zybli- 
kiewiczja, co do moralnej kw alifikacji Ftschbeina. 
RówmJeż ęb ro fca  M atczaka dr. H ankiew icz 
przedstaw iał K araszczuka w  sw ych wnioskach, 
niedopuszczonych przez trybunał, jako -indywi- 
dutrm m a r r t ,  K araszcznk a resz tow any  by ł we 
Lwujwie za  hazard  i sąd ściga go nadal za to sa
m o. W yjechał on podobno do Sopotu i tam  g ra
suje 4v szulem i.

O sk . M atczak i Zyblid©'wicz zaprzeczyli ze- 
zrfenbsn R schbeina i K araszczuka.

P rz y  końcu w czorajszej rozpraw y obr. cLr. 
G biszkfew icz wniósł, aby pow ołać aa św iadka 
Naczelnika P ań stw a  dla stw ierdzenia, czy sie^, 
diząc w  aucie .podczas strza łów  uchylał g łow ę r a  
bMc 'i dzięki temu uie został postrzelony i w ogółe 
czy m iał wnalżenie, iż zam ach był też skierow any 
przeciw  ^ego osobie,

P ro k u ra to r sprzeciw ił się w nioskow i obroń
cy, dodając, że  istnieje protokół zeznań Naczel
nika P ań stw a , k tó ry  jednak nie jest w  akcie o- 
skarżenia  za w nioskow any do odczytania na roz
praw ie.

O brońca chciał, ab y  .prokurator zażądał od
czytan ia  tego protokołu , lecz p rokura to r pozosta
w ił to  obrońcy. O stateczn ie  nie została ta k w e
stia  załatw iona, albowiem  przew odniczący odro- 
czyf rozpraw ę eto piątku.

n a jtr w a lsz a  żarów k a , o s z c z ę d n o ś c io w a  |  c ią g n ie  n e g o  d ru tu  m e ta lo 
w e g o . J e d n o  i o ó łw a to w ^  ym ró.y/ki, w s z e lk ic h  r o d z a jó jy  i w o l la z y .  
„ T U S T G S M A S I^ ' — W a m a w a ,  S i c i s k i e w i c K a  -3 .

A d r e s  telegP <  „ J lS I S S a A S b 1 — W a r s z a is a .  IOoO

„K isp 'c 'c5 8 prc. Pożyczkę z łir tą '1.

w *

aUenłlrarrrfc,
Diiś rz. kat. Andrzeja z A.; (tr. k»t. Terentyja. Jut:;, 

r. kat. Marcina b • -r. AaaBtazji. —i Wucaód słońc» 
b 29 zachtul 3 48 ;

s i c r e r f a a r  Tez3ł?>si U f e B l i j u ,
P ątfe .Cąrallęria* (Turidda ^piei^a I. Maan) 1 „Pa-

ace“ (Oilaini występ Sł. Gruszczyńskie 10 ).
Sobota o 3 pop. b'vPśo:uWko pod Racławicami" — 

.ybJBSł , Opw.jieści Hoffmiufts"
JJiedz êJa o 3 pop. Dziady" — wieczór ,Tosca“.
Pon edziałsic która p zos/.ła bez śladu" (50 prc.

.-.ailki). ■
W i. rai „Opowieści Hoffmana".

.icgKSPicts:' -e fe iru  tża w a ó a j, ,
Piątak, e.bota i niedzi. Ja „Bajadcfcr. ’
Poniedziałek z powodu generała j próby teati zam

knięty.
Wtorek „Japonka", operetka w 3 akt. Benatzkyego 

(pr.- miera).
— v.iJr ■ i u t r  rcteźjs&i j.

r i4tek, -obola, niedziela, poniedziałek i wtorek 
„Księga Hioba",

Teszir OssoHdskicb 10. Od robot
4 btn. Występy aowozangsiowanycb artys.ów pp. Z.
0  łan, Asta Sauska, K. Bajon Sketsch japoński S ng-Fa 
„W palami Opium*. Farsa „Ławeczka miłości . Ope-

tka z muzyk; Wihlsra „fntendaat teatru JK, Ałoi.i". 
Fo zątek o 8 wiecz. — W goni d-iafkt i piątki dla pp. 
uizędnikćw za legitymacją óf)u/0 zniżki,

S_Sa S o k o ła  M a c ia c z y . W sobotę 11. lsiopa- 
,mi o g dz. 8 .3 'j  vr.eczorein Ul ostatni seans Dr. Tho-Rarny
1 Dr. Ritdwaia Nowy program I 1 2712

W e  L  w o w i e .
i

— W sprawie zamykania i otwierania skto- 
nów. Rada S t o w .  knpców Iwowstkich w  uwzględ
nieniu najżywotniejszych interesów szemkich sfer 
obywatelskich (Lwowa w  szczególności zaś inte
ligencji urzędniczej pow zięła jednomyślną uchwa
łę, ż e  sJdępy w  obrębie i n a s t a  L w ow a wiany  
być otwierane, w. potrze zirmoweś tj. od  1„ września

Ido 31. m arca  o  godz. 9 rano, zaś zam yl-ane o  go
dzinie 7 w ieczór.

P o w y ższa  uchw ala podyktow ana5 równiież 
Względami na dobro za in teresow anych  firm ku
pieckich, . zo sta ła  zakom unikow aną lwowskiej 
Izbie hanuJowej i przem ysłow ej, k tó ra  jak się spo
dziew ać należy w  czasie  możliwie najkrótszym  
potrafi w płynąć  na usunięcie szkodliw ych i p ra w 
nie raeuzasadnionych zarzą.dzeń K^pwskiego ma- 
grstra tt nie podyktow anych  ahtaresam i ani stron  
kurający^ch, ani sprzedaw cy ch.

— Nienstanna służba ddeitna  w magazynach 
kolejow ych w e Lw ow ie. Celem szybszej m anipu
lacji rozładunkow ej w  .m agazynach  nadaw czych  i 
oddaw czych  na stacji w e L w ow ie zaprow adzona 
z o s ta ć  od 12. bm . nieustanna dzienna służba. 1 tak 
kasa i  m agazyn  dla przesydek tow arow ych  zw y 
kłych  oraz kasa oddaw cza dka tych sam ych p .ze-, 
sy lek  otw*arta będzie n ieprzerw anie od g o d z ., 8 
ran o  do 3 papot., zaś m agazyn oduaw czy  od g.
8 raiio do 4 popoi. Z arządzenie to  nie odnosi się 
do p rzesy łek  pospiesznych i laidowni5

Z  tea tru  donoszą: D ziś pożegna sńf z puLS- 
c m o ic ią  lwow-ską bohaterski tenor St- G ruszczyń
ski w  p a ja c a ch * '. Zupełnie bez p rzesad y  miożną 
pow iedzieć, że partia  Gania je s t najśw ietniejsza 
w  repertuarze  niezrów nanego a rty s ty , łba w szyst-*  
kich scenach, na k tó rych  występowa? Grusz-' 
czynstó. m usiał zaw sze k ilkakrobće »M>wtaraać 
sław ną  arję  „Śmiej się pajacu", w yw ołu jąc  każ
dym razem  entuzjazm . Obok „P a jacó w  pójdzse 
„Cawąlesrja1 z p ierw szym  tenorem  naszej sceny 
p. Mamnem. Bedzie to więc przed&taiwtenie coc. 
każdjęrr w zględem  ciekaw e.

N ow a operetka „Japonka" niebaw em  ukaże 
się na scenie tea tru  Nowości. R zecz dzieje się w 
łaponji, w k ra ją  kw itnących  wiszini i jabtorri, 
w śród otoczenia niezm iernie barw r.cgo i pleicnego. 
pz ie je  dw óch kochających się serc, Am erykanina 
i Japonki u jęte są  w  fabuię ładną i odbiegającą 
od sz^rzyzaty ćbua.. M uzyka bardzo  wa.rtośckr\xfa, 
w znorzg ra  się M ektód^ do  poziomi opery. Ży- 
w io ł . kcttnicziiy obficie jest rep rezen tow any . T eatr
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ABu w y s tą p  znowu z całym  przepychem  iekw ra- 
’<# p tttdzla  Z. Balka. P róby pod kierunkiem T a 
trzańskiego, h ióry  ma /um cu  świetna roię, 7k>- 
£*łegają końca.

JSui>loka.torka'\ W te a tn f l  M ałym pod k:e- 
-rnjkdern dyr. Czarnow skiego odbyw ają się p róby  
z  głaśncj k rosien  wili A. Siedleckiego. której ;>re- 
jtófera odbędże  się w p rzyszłym  tygodniu.

— M etrop. Szeptycki ciężko, chory. M et«j>4j 
‘iśła Szeptycki, k tóry  bawi teraz w Ameryce, za
niemógł ciężko na ząjpaletfce żyt (?) w  nogach, 
utraci! naw et przytom ność i znajduje się w  szpi
talu  w  Chicago.

,  — „Diło1* redivivum  U kraińcy „trudowłęjr** 
wemrjwilii swój organ, zamietiiajjąc ludow y tygod- 
08t „Swcfboda" na dziennik. Numer ost-stni p rze- 
peM ony  jest opisami aresz tow ań  i rewizji, ' re la
cjonow anych naw et z p ierw szej po łow y paździer
nika, aby w yw ołać w n iżecie o te ro rze  w czasie 
w yborów . W pierw szym  tym num erze przedru- 
•fnAmto sprawozdam <ie w arszaw skiego  korespon
d en ta  „T im es” z p r o c e *  Fedaka. um ieszczone w 
tern piśmie 21. ub. w  , zupełnie obiektyw ne, a zao
patrzone uw agą od' redakcji, ignorancka, piszącą 
o  decyzji trak ta tu  w ersalskiego (>?) w uprawie 
W schodniej Galicji.

— Ściąganie należy tości od autom obilów i 
w ozów . W e Lw ow ie u tw orzono now y X. dep arta 
m ent m agistra  tu dla ściągania na Letżytóści od au 
tomobili, m otocykli, row erów , koni, im iłów, wo
łó w  itę? P odatek  ren w szedi w życie w  listopa
dzie u. r. O płata  w ynosi od samochodów- osobo
w ych  fOOO mk- od siły i  konia me chan., od cięża
row ych  1000 mk., od row eru  60 mk., od inwtocy- 

[khi 2-kolow ego 300 mk., 3-kołow ego 600 mk., od 
koni i m ułów  na w łasny  użytek  3000 mk. tal 
sztuki, od koni dorożkarskich i roboczych 1000 
|m k. od sztuki. O prócz tego od automobili, koni i
■ wozów pobiera się rogatkowe w wysokości 1—30 
mk. Równocześnie w pfcpw aaw io 'opłatę za wodę, 
która wynosi 400(5 mk. rocznie od konia, wozu, 
■}»owoau i wózka również 4000 mk., od automobilu 
osobowego 16.000 mk., od ciężarowego 12.000 mk. 
Ogrody v, ickszc ni'ż o 100 m. kw. powierzchni 
■płacą 2000 mk. .za każde 100 m. kw., aranżer je 125 
►mik. za jeden ni. kw. Szefem nowego departaiucn-

. j.tu zosta ł radca dr. P latow ski. Biura m ieszczą się 
p rz y  p!. św . D u c ia  nad ka w łam ią W iedeńską.
, — Znikł bez śladu. B ronisław a Tyszkiew icz,
żona urzędnika poczt., zaw iadom iła policję, żc 

Isyn jej ló-Ietai M arek, uczeń 4 k lasy  gann., w y- 
■szedł z domu na Wiulce Panieńskiej 1. 14. jeszcze
■ 13. października i dotychczas nie w rócił. Za w ia- 
oom ość o zaginionym  syifu, ofiarow ała zrozpa
czona m atka 20.000 mk. nagrody.

—• W łam anie. QK m ieszkania Lucjana Jasiń 
skiego, kapitana 6. p. ant. ipoL, prży  ul. L. S a

piehy 1. 39., w łam ali się w czoraj złodzieje i skra- 
d3ti żela_zną skrzynkę, w  której znajdow ało się
000.000 mk. i garderobę w art. 600.000 mk.

— Nie udało się. Na .dworcu głów nym  aresz
towano w czoraj W 3 h e ta a  Szydłow sktegc. noto
wanego złodzieja, w chwali gdy ren skradł pa
kunek BcnKtrda R uthnera z Kałusza, zaw ierający  
trzy ruccrka w art. 166.000 mk. P akunek w rócił-do  
rąk właściciela, a Szydłow ski pow ędrow ał do 
Arresktów policyjsocli-

Z  C ile j PoEsfe*.
— S praw a pożyczki polskiej we FrancjJ Jest: 

na oobrei dr-odze. Zaznaczyć należy, źc pobyt 
tszerfa sKtabu, gen. Sikorskiego, posunął znacznie 
naprzód realizację tej sp raw y. (AW.)

—■ Gniazdo kom unistyczne w Siedlcach. W ła
dze policyjne w Siedlcach odkry ły  k ilkunastu nis- 
bezmjecz-ny.ęh agen tów  bolszewickich, k tórzy  kie
rowali tam organizacją pod nazw ą „P rzy sz ło ść” . 
W szystkich aresztow anych  przekazano sędlziemu 
śledczemu (Tel. wt.) (G.)

-- Skazanie lekarza miejskiego w W arszaw ie 
na degradację. M agistrat w arszaw ski zatw ierdził 
decyzję fcotnisifi dyscyplina niej, skazującej na de
gradację dr. W łodzim ierza'" Popiela, naczelnego 
lekarza m iejskiego zakładu położniczego przy  ul. 
Karowej. Dr. W l. Popiel ukarany  zos.tał za nie
w łaściw e potoieRtnre opłat od pacjentek zakładu 
przy ui. K arow ej w oddzielnych pokojach, t  zw. 
separatkach. „

Ze świata.
— Samosądy aa bolszewikach. W  Sofh re

daktor dziennika bolszewickiegst) ..Nowajia RasiiA ' 
A leksander Agąjew, został przed' lokalom redak
cyjnym  zabity. M orderca Mictiał Bulew , uciekł.

Zofarania, od rrjty
3 wiełowf rfśa.»

— Komitet budowy „Pomnika O H ąt'‘ u rządza 
na-pam iątkę 4-tej rocznicy osw obodzeniu L w ow a 
„W ieczór 0«”Iąt“7 Hołd lite ra tów  lw ow skich (bohar 
iterskiemu żołnierzow i potskiemiu. W ieczór odbę
dzie się w wielkiej sali ra tu szow ej dnia 15. bm.
0 godz. 6 wiecz. i składać się beidzic z u tw orów  
pp.: Bukow skiego, Gclli, Je  dl i cza, Nitmana, Orob- 
kiowicza, Rossow skiego, Scliródera, Żypowskiego. 
Deklamacji podjęli się łaskaiwic pp. a rty śc i teatru 
miejskiego oraz znakomity recy ta to r dyr. Czesław7 
K rzyżanow ski. Bilety w cenie *00 mp. siedzące
1 200 mp. stojące i galerja są do nabycia w  skle
pie p. L igęzy, plac Halicki, w ieczorem  przy  kasie.

— Posiedzenie W ydziału Zawodowego Zwią
zku literatów polskich odbędzie sie w poniedziat- 
lek 13. brn. o godz. 7 w ieczór w lokalu Związku 
(ni. Ossolińskich 11, 111 piętro).

— ,Co to znaczy tiobywatelr.iesue żydów  w  
d :cfcu polskim” ? Na tem at bowpfeszy odbędzie sic 
w  JJ je riu o cz^ń u ‘* (Królewska 7) w soliotó u. bm- 
o godz. 7 II w ieczór dyskusyjny. Członków  i sym 
patyków  uprasza się o przybycie.

•’ — 'P o lsk ie  Tow . P olitechniczne.' W  piątek 
10. Inn. odbędzie się w ycieczka członków  R T jjj 
do fabryki żarów ek „Ź areg” . P unkt zborny  w ej
ście do fabryki przy ul Lw ow skich Dzieci ]. 25, 
punktualnie o 3 popol. V  W e śrooe 15. b;n- od- 
będzic się reb ratńc tj-godniiowe o 6.15 w ieczór, nź 
którem  m i. Stan. F ryzę w ygłosi referat p. t.: 
,JNcvwa teorja obwxxtów' elek trycznych” . Goście 
mńe widziani.

— Dr. Tho-Rauia 1 dr. Radwan dają osiatań 
w-ieczór w  sobotę 11. bm. W ykonam ? zostanie sze
reg  r/ywvch eksnx;m m eiitów  z dzie-Jzriiiy au to 
sugestii, hyrwiozy. telepatfi icp.

— W ieczór tańcujący pod protektoratem  
JW Parrl br. Marli S tarzeńskiej odbędzie się w  so
botę d, 16. listopada w salach K asyna i Kota lit. 
a r t  P o  trudach w yborczych św ietna sposobmaść 
do miłej ł, wesołej zabaw y. Dochód przeznaczony 
na budow ę Pom nika O rlą t O brońców  Lw ow a.

n a d e s ł a n e !
I7 k r u b r y k ?  r e d a !c e ;a  h \;w >  o 'in .i '.T ^ ( J “; ; C n n 7- r

I I

ZAKbAPY ELSKTRYCZSE

W E R T E F  W a r s z a w a
MarjszałkowsKa 98, 7S*

1’owa ne p.-zed.- ębiorilwo Hanakjw« 
w Krakowie przyjmie

energicznego kierownika
w dziale rolniczym, obeznrnrgo z buchalterią i kot*'' 
pondencią handlową za pi-n&ją i tantjeraą. Zgjoszei*’ 
wraz z odp sarni świadectw oraz podaniem ^urrcuh1̂ 1 
vitae pod „Kierownik Nr. 5.“, do Biura ogłoszeń Marjaj" 

Hupczyca Kraków Jagiellcpslta 7.

Hurjćp e t a ń ? .
lw ó w , 9. listopada.’

, +  Poświadczerfa handlowe na wyjazd ao
N iem iec. L w ow ska Izba handlow a i przem ysłow a 
udzielać będzie pośw iadczeń na w yjazd  do Nie
m iec ty lko  tym  firmom, k tó re  się w ykażą  oądz to 
pozw oleniem  przyjazdu niemieckiej w ładzy  poń- 
jcyjnej, bądź to polecającym  pośw iadczeniem  nie- 
«ńeoł>vj Izby handlowej.

- r  Giełda pieniężna. N iektóre akcje p rzem y
słow e notują dzisiaj w  dalszym  ciągu zw yżkę. 
Przedm iotem  wielkiego zainteresow ania by ły  P a 
rowozy7, k tó re  aw an so w ały  o 400 punktów. Otkos 
podrożał na 11200. pod koniec płacono 11100. 
C łtodurów  spatfr na %50, potem popraw ił się na 
10.000. Gafo ta no tow ała pod koniec 1675. Ćmie
lów  5700, P czet 2300. Bank H ipoteczny ustalił się 
p rzy  kursie 900. Ziemski Bank K redytow y pod 
koniec 850. P ow . Bank K redy tow y 426. W alu ty

sijlne. P o la ry  15950, przejściow o n aw et J 6006 
P rag a  doszła do 517. W iedeń 22 i ćw ierć. Beri i11 
1.97 j pół. P a ry ż  1000. Londyn 71150. Teodenci3 
w  akcjach i w alutach zw yżkow a. Usposobień# 
lrardzo silne.

-I- Giełda w arszaw ska . (Tek w7.) (G.) 
w alut i dew iz zagrara!czny7ch tendencja 
la dążność do zupełnej stabilizacji kursów V^r ’ 
spokojnych obro^tath. Akcje w  dalszym  efej 
mocno i zw yżkow o. Papieram i proc. n ich  n'- 
wieiki. ' -

Kursa giełdy lwowskiej.
Ż — żądają, 1 =  transakqe. Zresztą: płacą

y>
A) ńkc. Bank. 9

llstop. B) Akc. nrzem. 9
listop.

Akc. Zwlązk. . 700 Gafota ex . . T 1675
Dyskont Lw. . —— Górka . . . . 7760
Handl. Pozn. . 3200 Olkos . . . . T 10800
Hipot. akc. . . T900 Parowozy . . T 4700
Hipot. zemel 420 Patria . . . . 5600
Małopolski 1600 Pezet . . . . T 2300
Powszechny . T 425 Poci sk. . . . T2200
Przemysłowy 1200 Pol. Glob . . 650
Ziemski kred. 1' 6ÓJ PoL Nafta . . T2700

Pol. Tow. Bnd. 26 r0
B) Akc. przem.» PoL Tow. H. T 1160
Brow. Lwow. 1 Sljl)!) Rakszawa • • T 9200
Ckodorów . . . T 102-25 Siersza eL . . T 925
Karpallt . . T 3300 Gór. Siersza . 18000
Ćmielów T 5950 Tepege . . . lOOtO
Portland z 5. — Zielesuewaki . T" .0700
Galicja . . . 700000 Żegluga p o i.. 350

Kursa walu1, 
Kurjsr Lw«- 
waki Nr. 255

Lwów — dnia 9 listopada LIK

Gotówka Dewizy

Warszawa 
dnia 9 tistonada

Kraków 
dnia 9 X!.

Zur/cii 
onia 9 Xi.

B arii
dnia 7 XI-

D e

l6o Mk. poi.
1 funt ang. 
100 fre fran:. 
lOOfr. szwa!.
100 frc. belg.
100 K czesk. 
100 K węg. 
.100 K  anstr.
100 M .nem. 
1 Dolar am. 
100 Lir nr r. 
100 Le* rura. 
100 guld. hol. 
100 K norw. 
100 K durts. 
100 K szw.

-1 0 0 — 
tDOOO-71000  
9100U 99000 

>73000- k ‘J5 10) 
84000-890)0  
060 JO—510 JO 

450 -500  
2 1 -2 3  

175 -235  
.150 JO- 1 6 0 /O 
53000 - 63000 
91(10-1001) 

570000 -  600 JO0 
P 45000—50)00 

82000—SJOO) 
P 70000—73500

—100— 
0950)—71500 

9500)-100000  
2/7500-297500  

8 ,0 /0 - 9 ) 0  JO 
48500-52500 

475-550  
2 1 -2 3  

170—220 
15000 -1 6 )00  
6 Oj/00 -65)00  

9 5 0 ) -  10500 
570000-60)000 
P 40)00—51000 
P 80000—85000 
P 70000—75000

—  100—  

71075-718)0  
) 6 5 0 0 -99)00 

28)1)0—291900 
37100- 9 .000 
52000-52000

jjl 00 -22-00 
tm -197  

15820-16050 
63300—65700

1)0
71750—7180o 
9500-10)50  

29700—29800 
8710—3200 
4900—5200 

550- 570 
00-21—00*23 

2-00—2-05 
tćOOO—16.;0 
5750-6000  

1600

0.03Vs
24.48 
34.50 

101.00 
31,35 
17. GO 
—  22 

—.0073 
0.06*/4 
i 49.00 

23.15 
3.45 

21440 
101 00 
110.2 . 
747.00

52.00
37593.00
56100.00 
1558flU>0 
^1000.00

2/5.00 
3.01 

.b “3 
100 -  

8471-07 
345.00 
228.8“ 

3308.0° 
150.1.7. 
1293.10
2212.P')

UWĄUA: ■ lJ" oznacza kursa poprzednie, ostatni notowano
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i  ' Z Rady miejskie;/.
^ŚEMKJ,. PSY, MURY, PODATKI, DODATKI

i P o t y c z k i .
W  tęgim komplecie stanęła na. w czorajszem  

’®t»le^ Ze™U 111' lew ica, pp. rr. Diąmand,
jMuf^sowsŁa L ow enherz i i. zabierali, często  głos 
. 'zbijadj centrow o-w ycofane ostatn io  poglądy, 
.pesmnedd słow nej nie byio  % b raku  zapaśników , 
^fetnak p^j^ieictzenie żyło, trap iąca  od w ieków  Ra- 
■ś,miejską śpiączka ominęła w  tym  dniu „gw a- 
S ^ w a n y c h ’’ posłów  i senatorów .

Przed porządkiem  dziennym  vvniosła r. D em a. 
o w yrażenie  pro testu  przeciw- lakiem fczyrn 

PIHdtam panów  z pod ósemki, k tó rzy  zachlapali 
PO kazali posm arow ać w szystk ie  kam ienice .we 

v̂ V ow ie tw ym  czcigodnym  numerkiem. R. P ró ch - 
Ijjjgrt. w ylaśniał, że siało  się to w b rew  w iedzy ko- 
(h> Mimo tego, R ada m iejska uchw a-

;a Protest przeciw^ zameczyszczamiu murów',. 
P rzystąp iono  do porządku dziennego. 
Stosow nie do refera tu  r. Boziew icza uchw a- 

-  0 Obciążyć podatkićm  20% w szelkie to w ary

f ^^w oione pr’zez L w ów  i sk ładane tu p rzez czas 
razy od 7 y  godni. Podatkow i podlegają rucho- 

iwpśęi i nieruchomości ubezpieczane przez tutej- 
to w. asekuracyjne.
Pew na zm ianą przyspieszającą składanie po- 

ątków  jest kchw.ała R ady miejskiej, dotycząca 
ktada.ri.ia zaległych podatków , odsetkami. kar.nemv 

Forsownie do referatu  dir. Szpora uchw alono 
| Clagąć 3% miesięcznie od1 1 k w arta łu  zwłoki, 

miesięcznic od 2 k w arta łó w  zw łoki i 4%
* ®. od następnych, licząc od dnia 30 po w ła- 
mvy,m term inie płatności.

Pew ną ulgę dfa um ysłów  znużonych cytałam i 
Staw przyniosła dyskusja nad opodatkow aniem  
^SgO rodu wr r. 1923- P o ruszano  kw estie dar.wi 

mu, socjalne, ibezpieczeństw a publicznego, ró 
'boupraw nietiia suczek z psam i pod w zględem  

.^tikowym, aż zgodzono .się n a : 1) p sy  Jaftcu 
Owe qpla^ano będą połow ą należytości poidąt- 

Hauswmld), 21 psy  i pieslfi spejniaiąęe 
e l^ ik c ję . — 3$fog mp rocznie, a d r i i p i e s e k  

y ’®00’:fr,p., ą rzeci 15.000 mp. (za czw artego  się 
ł e Płaci).

niosek T. Dlanianda opodatkow ania niewie- 
- ee°  rodzaju w  psirn rudzie kw otą  3.000 mp. —

godnie z refera tem  r  F elsz tyna  uchw alono 
’««Jw yższy^ podatek hotelow y pob ierany  na rzecz 

Z dotychczasow ych 20% na 40% dła oby- 
3 / I  bosk ich  i na 100% dla cudzoziemców'. 1 

• ce.,e budow y budynków  folw arcznych na 
w eriap (♦świecy, dzierżaw ionej p rzez Zw iązek 
.seow ników  gm innych uchw alono zaciągnięcie 

4nf VCẐ ' am ortyzacyjnej w  kw ocie 25 mil}, mp., 
jjj. ac,a'ne' w  15 latach, w  Zakładzie k redy tow ym  

5t Malopolslp.' Pożyczkę sp łacać będzie dżier-!v«t i i > j. '
J Ł /  'wJsunecy, k tó ry  odrocz czynszu  dzierżą- 
w tj. 50 kg. zboża od morgi., u iszczać m a w  
^ F* PjpM V ra ty  am ortyzacy jnej rów now artość  
%iu 'V Zbr>™ wecfh?g kursu giełdow ego w  danym

y
bowodu udania się kilkudziesięciu radnych 

lącję i na w niosek ' p. P iam anda, posiedzenie 
F  J  nkTo przed w yczerpaniem  porządku dzie.n-

trudno, panie dzieju, s ta rość  nie radość.

inwązji’ ukrai&kiej.
7  SALI SA D O W EJ.

^ ę łą  -Sa' ’ u d o w e j sadu apelacyjnego rozpo- 
lrz e w S/ , ^ c ^ o r a j  przed ław ą przysięgłych pod 
fciy, r. Angielskiego, rozpraw a prze-
lrę-LV. °^ Zl'nj&rzowi Fedorow iczow i, b. pulkow ni- 
tfu ,-.,Vyo's -'c ukr. o zbrodmie m orderstw a, zbrodi
.".autu ... „1__ j..,
<Jz;

. . .  .. .. rodnię
leży ? l',b,ic^ o  i w spółw inę w  zbrodni k ra-

i . '  a ’'co w ot a n d  zasiadają r. Socha i r. M ły- 
^^W Icz0S^ar^ a prs^’ PikIIKowsJd, broni dr. H ań

bią wV%1' Eedorow icza przedstaw ia akt nskarże- 
riioiiy nastepi|iącv ♦sposób' W t .  1918 służy ł obwi- 

'wojsku austr., a mianowicie by ł m a- 
ł Wte(jy rzy.  ̂ P- ułanów' w  Kluczach pow. Olkusz 

31,2 °k azy w i|i nienawuść żołnierzom  naro- 
l y ^ ^ k i e j ,  a .szczególnie przydziekrnym  do 

' ’̂ la? J e ^ n is ta r ą  zdzierając z Bjch odznaki

legionowe, zam ykając do aresztu  i w ykopując 
w łasrtoręczuiie k a ry  t. zw . „Anbinden*1, W  ich 
pow.roAaitii. P o  rozpadnięciu się liionaanh.ii austr., 
gdy  witadzę' w Kłongresuiwoe objęły w ładze pol
skie, nama.wiał oskarżony podw ładnych sobie 
ułanów  do dezercji i zachęcał do rabunków  m aga
zynów  w ojsk., w skutek czego P ań stw o  Poisude 
poniosło riieoibliczalnę szkody. Z tego powodu zo
stał ask. a resz tow any  p rzez w ładze polskie, po 
kilku dniach zwolniono go jednak i n aw e t uła Aeuo- 
iio przediostainie się do M ałopolsui w schód, do 
T arm o la ; tam zaraz  w stąpi! do aj mji ukraińskiej 
i szukał sposohn-ości do zem sty 'nad Polakam i.

W  drugim połowic lisrupada 1918 r. pow racał 
z Rosji do Polski 3-ci batalion 18. p. strzelców  
i batalion sztu rm ow y 7 dywizji austr. kaw ał er ji, 
złożony w przew ażnej c z ę ś c i ż o ł n i e r z y  narodo
wości polskiej, w sile 750 ludzi. O ddział ten  cktia 
27. listopada dotarł do ^ iku lrm ec, gdzie po sto 
czonej w alce z bandam i chłopskiemu zak w ate ro 
w ał się w  dw orze hr, Reyow ej. W krótce po z a 
kw aterow aniu , oddział ten został otoczony i na
padnięty przez kiiku tysiączną bandę, w spom aga
ną przez regularne wojsko ukr z .bateria  a rty le 
rii, pod dow ództw em  maj. Fedorow icza. Duda 28. 
listopada oddziałow i, k tó ry  przez 24 godzin sttę 
l;ironii, zabrak ło  amunicji, w yw ieszono w ięc białą 
chorągiew  i w y słano  parlam entarza do w ojsk ukr., 
k tórego jednak przy jęto  strzałam i i m usiał się 
cofnąć. Po pew nym  czasie ze strony uk- zażąda
no, b y  P o lacy  przysłali jako parlam entarzy  dw óch 
oficerów, a gdy ci p rz rby ii do ukr. obozu, aresz- 
fowa-no ich i odesłano pod 'konwojem do T arno
pola, a do Polaków ' p rzy b y ł podoficer u'kr. z do
niesieniem, że układy ukończune, żołnierze m ają 
złożyć broń i Ticgą swcłbodiąie udać się do za-ch. 
M ałopolski.

Nie p rzeczuw ając zdrady , żołnierze złożyli 
broń, a w ted y  kazano ustaw ić się iim w  szeregi 
i do bezbronnych o iw orzono niespodzianie ogień 
z. karabinu m aszynow ego, s trzela jąc do uciekają
cych, a na k ry jących  się. w  ubikacjarih dw orskich 
rzucano ręczne g ran a ty „ skutkiem  czegjo sto żo ł-| 
rrierźy i 1 oficer poniosło śm ierć. Rzezi tej p m -  
palrywał^^się obwiniony, a nadto  polecił z a fiu c  

m agnetam ' podp. H ała ta , czem się później szczycił; 
wclbec rannych  polskich oficerów. P o  rzezi roz
poczęli żołnierze ukr obdzierać jeńców  z ubrań, 
a nadto' rabow ać okoliczne domy, do czego zach ę^ ! 
cał ich obw iniony Fedorow icz słęw am i; „teper 
chłopca piohula1le“ , sam . zaś w tow . kap. ukr. Hor* 
bacza i kilku uzbrojonych żo łn ierzy  udał się naj
pierw  do dornu ks. Ludw ika W eissa, a ośw ład- 
czyw szy  mu „pi-zeklęty popie, będziesz a re sz to 
w any, a cq m asz, to będzie^ skonfiskow ane11, ka
zał go aresztow ać, a następnie a resz to w ał ks. 
F ranciszka D orożyńskiego, k tó ry  gościł w tym  
czasie u ks. W eissa. Obu aresztow anych kazał 
s.rTowa.dzić do m ieszkania W ładysław a T eleżyń- 
kiego, k tórego rów nież aresz tow ał, puczem od
grażał się, że w szystkich  P o laków  w yrżnie, a 
gdy Teleżyński odezw ał się: „jak coś podobnego 
pow iedzieć może człow iek inteligentny11, obwi - i  

niony uderzy ł go laska po głowie, a następnie 
zw rócił się do obecnych tam  żołnierzy ze słow a
m i: „chłopci pohulajte1', k tó rzy  słysząc to, zaczęli, 
natychm iast rabow ać m ieszkanie Teleżyńskiego. 
W skutek tych rabunkóav. poszkodo-y/am ponieśli 
kolosalne s tra ty . Następnie abw . udał sięi dlo p a - ' 
łacu, g ro żąc  granatem  ręcznym , krzr^czał dlo że
branych  tam : „jesteście aresztow ani, sie wołlten 
unsere Uk: aina vern ich ten“ i aresztoiwał Józefę hr. 
Reyow ą, jej córkę M anę, W fad. Żychow icza i 
Ydład. Blaszkę. W szystkicli aresztow anych  zam 
knięto na rozkaz obw . w  gorzelni- Tego sam ego 
dnia w szedł olbw. do sali w  pałacu hr. R eyow ej, 
gdzie leżeli rahni oficerowie i kazał im wistaić 
z łóżek n,a baczność, a gdy niektórzy  tego uczynić 
nie mogli, począł ich obw iniony bić po tw arzy . 
Na pielęgnujące ich sanitariuszki .począł ciskać 
obelżyw e słow a, a gdy w  obronie sanitariuszek 
stanął por. Hiernicki-M ietecki, obw. począł go 
zniew ażać. W ychodząc ze sali, zabronił -dawi^ć 
rannym  oficerom przez 24 godzin jedzenie.

W  niedługi czas potem  w szedł do sali Jakiś 
podoficer ukr., p rzystąp ił do por. M iemickrego 
i pow iedział, że aresztuje go z polecenia obw. 
W  chw il, kilka potem usłyszeli pozostali w  s a l i ! 
oficerowie kilka strza łów . Później dowiedzieli się 
że M ierntekiego rozstrzelano. Jeńców  odstaw iano 
do Tarnopola i umieszczono w  sześciu ciasnych 
«ebudi«£pHBL dog s p z & a m

*»» II .r-__    ^

rzek ł do nich: „musicie zdechnąć z głodu, bo
w szy  w as tak prędko nie y a lry z ą " .

O bw iniony Fedorow icz nie przyznaje się do' 
'za rzuconych  mu czynów . R ozpraw a, do której 
powołano 36 św iadków , skończyć się ma w so- 

'b o tę .

Pa r s : w.  Z a k ła d y  te legr. - teJefon, 
pozostaną i nadal w  ręku państw a.

Z W arszaw y  donoszą
Istniejący od r. 19/0 proiukt rżądow y p rze- 

' kształcenia państw ow ych telegraflczno-tetefaniez- 
' nych 'zak ładów  na sp ó łk ę 'lfc & n ą  z udziałem ban
k ó w  i'p rzem ysłu , a iaKŻe i rządu, został zaniccha- 
jiy. M inistersrw o poczt i tełegrafów  stanęło obe->

; nie na tern stanow isku, że najlepiej będzie u trzy- 
■' mać państw ow e zak łady  telegr.-telef. w państvzo. 
w ym  zarządzie, z przekształceniem  ich jednak ie  
na autonom iczną jednostkę gospodarczą, rządzącą 
się na zasadach p ryw atnego  przem ysłu . W  tym 
e d u  u tw orzony został tym czasow o zaTząd prow i
zoryczny yod przew odnictw em  dyrek to ra  depar
tam entu gospodarczego min. poczt i  fcelegr. .p. 
Chetmiusiciego, a dla ostatecznego ui egulow auia 
sp raw y  m inisterstw a poczt i telegrafów  opraco
w ano statu t, Ictó^y jeszcze w bieżącym  miesiącu 
pójdzie do zatw ierdzenia do kom itetu ekonom icz
n eg o  m inistrów . S ta tu t-p rze  widuje jako organa za
rządzające państw ow ym i z a k ła d a n i td eg r.- te lc j.

' radę .zarządzającą, złożona :z osób inunow anych ' 
przez rząd, PO części, ua-zędników, po części osób 
p ry w atn y ch  i dyrekcję, na czele którei stać  bę
dzie osoba p ryw atna .

P ań stw o w e zak łady  telęgraf.-telefoniczne 
w y tw arza ją  ap a ra ty  telegraficzne M orsego i Hu- 
g esa , ap a ra ty  telefoniczne i centrale telefoniczne, 
dostarczane nietylko m inisterstw u poczt i telegr., 
m in isterstw u koleji i sp raw  wojsfcoAWĆh, al-e tak
że 'w  p s ta tn c h  czhsach p ryw atnej klijenteli.

Od zam iaru przekształcenia zakładów  ,.a 
spółkę akcyjną rząd  odstąpił, p rzekonaw szy  się, 
łże żakłady w  państw ow ym  zarządzie, n a ^ e t-  p r z y  
obecnym  ;ch  ustro ju , pracują lu k ra ty w n a , dając 
kilkanaście miliomów rocznie czystego  dochodu, a 
nadito także z pow odu pew nych trudiności politycz
nej natury , zw iązanych z oddaniem  e!vspIoatacn 
zak ładów  kapita łów i zagranicznem u.

Ti
,KliRJERA LWOWSKIEGO1

Prosimy uprzejmie 
^ j s z e  n a d e s ła n ie

o jak na.frych- 
p ren u m era ty

na l istopad
wraz z e w e n t  z a le g ło ś c ią ,  cęlem  ure
gulowania nakładu. —- W ypłata kwot 
w płacorych na czeki Poczt. • Kasy 
Oszczędn. następuje po upływie 8  do 
10 dni, z tego pow odii najrychlejsza 
w ysyłka prenumeraty jest wskazaną 
w interesie szan, prenumeratorów.

Na czekach lub przekazach w ym ie
nić należy, na jaki cel - SiUżyć ma 
nadesłana kwota: prenumerata, og ło 

szenie, składki.
Cena pojedynczego numeru 120 m. 

Cena prenumeraty wynosi:
We L w ow łe miesięcznie do 

odbierania w administracji 
Kuriera Lw ow skiego . . . .  2.700 m.

We L w o w ie  z odnoszenie ar da 
d om u ..........................................   3 000 ui

2. p r z e sy łk ą  p o c z to w ą  w  ca łej  
P o l s c e ........................... « . . .  3 000

Zagranicą miesięcznie . . . .  4000 w .

Za zmianę adresu dopłaca się iQ0 m.



8 WJRJER i YtKJWSKI z soboty, dok. H  fctop«& 1922.-Nr. 255.
iim

KALOSZE i śniegowce pnuDiat szwefcliie
w  najlepszym 
marfel T r e t o m

poleca |t92
Gebfjiil Stark
L w ó w ,  p i;  © S f a r j n c U l  ^

f a s i e  o g i e ń !
ajjia.iiviej u par.; blin. krajowego wyiui..-:
*- teoie od Mu. 31.000,\ do 48.000 ja -.tlakę, któr* 
pnwiano znajdować siij w kaidcm f ospodarscwi*. 

pratowjd, magazynie Ui>.
Ofe.'ty I listy pochwala* c» żądanto

Kom h an d low y  łWlĄ * fJ£r
S t e c h n ic z n y  | J *  a lw T S  i oręiu.

I w o m  tsl. f ia tw r e g a  *.. -i626

H„ O e w a i l i s
Naturalna woda stołow a pierwszorzędnej jakości 
(a la GieshDbler). W ysyła i dostarcza Zarząd 
źródła „DewaJUs" w Pacy ko w ie pod Słar^sła- 
wowem . G łów ny skład: KAROL KRUPIŃSKI

Lwów Akadem icka 4. 1940

Sprzedamy ze SKładu
io k a r n ie ^ o c ią g o w e  r ó ż n y r h  w y m ia r ó w ,  
to k a r n ie  r e w o lw e r o w e  o  p o z io m y c h  I 
p io n o w y c h  g ło w ic a c h  r e w o iw ., freza rk i 
u n iw e r s a ln e  i z w y c z a jn e , w y ta c z a r k i  
p o z io m e  (B o h r w e r k ) i in n e  o b ra b ia rk i.

Fabryka maszyn
J A K Ó B  D Y N E R

in ż y n ie r  2017,
W a r sz a w a , Ż e la zn a  43  a , te ie f . 230-17.

L. i-z. F. ,5?l8/żł59.
PORAJE SIĘ DO tJIMDC ira dCI,

ic  aad uiuwJasnowoinfw Adamem Pawłem 2 im Sło- 
UBCŁ m w aściij. iom dóor Korotki.tyu, Zarfłirów, Kiiwłia- 
jów i Dubieu-o j. łożonych w okręgu sądu 3la»islawow- 
skiugo przedłużono władzy opiekuńczą i t« w»i*!in« 
iransakge dokonane przez Adama Pawła 2. im. Stóitr* 

ckiego ki nieważne. 2711
Sod okręgowy cywilny* we Lwowie..

Odri/., VlT. dnia IR nzźds-emika 1922

P R Z K T A R li .
Centralne Biuro Zakupów Koleji Państwowych 
w Wars/.iwie, Al. Jśrozolinis .Je 44. nabędzie 
około 23.000 skrzynek .óżnycl gwoździ. Szcze
gółowe ogłoszenia w Nr. 217 Monitora Polskiego 
z dnia 30. października r! b. i w Górnoślązaku 

z dnia 5 listopada r. b. 201(1

K O N K U R S .
Dyrekcja 8  k lasow ego  Polskiego G ninezjum 

'M iejskiego w  Krzemieńcu ogłasza konkurs na 
posadę nauczyciela języka polskiego.

W ynagiodzenie: za jedną lekcję tygodniow ą  
6.000  mk. m iesięcznie, za poprawianie wyprą- 
cowań piśm iennych jedna lekcja tygodniow o od  
każdych czterech.

Podania zaopatrzone w  metrykę, życiorys 
i d ow od y  studjów , należy w nosić pod adresem: 

D y ek cja  P olsk iego M iejskiego Gimnazjom  
w Krzemieńcu do dnia 20-go  btn. Podania  

1 nieuw zględnione będą bez od p ow ied zi.

2714 Dyrekcja.

LEKARZ SPECJALISTA
chorób skórnych i wenerycznych w Poznaniu po
szukuje od zaraz lub później młodego zaslępcy 
Ino asystenta. Zgłosz. z poda iem warunków 
uprasza się do Administracji Kurfera Lwowskiego 

poi .Lekarz specjalista" 2711

r
i»io

u ż y w a n a  k u p u je , p r z y jm u je  
w  k e m is ,  fa r b u je  c i t e m io z n ie ,  
p r z e r a b ia  n a  m o d n e  f a s o n y
W la d y a t a ir  SOJiijjK' kuśnierz
L n f w ,  C h o r ą ż c a y z n y  5 , li. p,{rbg Akadc:niefcj£j)

N A C Z Y N I A  K A M IE N N E
ogniotrwałe w wielkim ^hllip b lil H ł l t P T f J U P l / !  
uyjorz*, poleca Trwa.: II15lilii W » L li .L D |iu S v
M ag& zyn p o r c e la n y i  s z k ła , L W Ó W , f ia l ic k a 4 .

2671

N au k a i w y c h o w a n ie

S z k o łu  t a n c o w  no* 
w a o s e s a y o h  „LuOLE 

DE DAN8E", St. Nieniczy-
nowski, Lwów, Lindego 5.

2657

K u p n o  i sp rz e d & ż

NAJWIĘKSZY WYB0R
w  Poznańskim  i na Pom orzu dó2> 
ryc rsk ich . m ajątków  ziemskich 
gospodarstw , fabryk , ta rtaków , 
c gie n, zakładów, przemysłowo- 
handlow ych, will i t, ainienic po- 
•prtda ną sp  ze.iaż  ^FORTUNA*1. 

Tururtl Szeroka 32. TelcE 233.
20Ó9

PRZĘDZALNICZE
m ałe m iszy n y  do lnu i uiai* 
jjreraple uo  w e łny  v. y:vOny a a 
fab ryka raaszya w W .r s z a w e  
u . W lezą 2, In t .  W. Ż ór w skl.

133'

r  o a z u -iw u .iy  do [tu - 
■ ptaa o t  a ry  las. Ofer

ty tylko wprosi Uzecz tra 
ktuje «ię powa.nia. U atresie 
dowiedzieć »ię możua w i d- 
minis'rac)i „Kurjera Lwow.“.

2667

(Maks Glas^ mar)
.J lL W O W  A y

ffiTa-is* s a m o t n i e  s t a . ą -  
S®1 o e j  m ło d e j  p a n i «<-.
Lwowie poszukuje się do
świadczonej i b rdso iutel- 
gentcej nauczycielki (Folk ) 
któraby potrafiła nie u ai-tą 
irogą szablonu, leci metod,i 

konwersacji, odbywaniem 
wspólnych spacerów i wycie
czek, odwiedzali em m iztów, 
m-ljotek, teatrów i koncer
tów przysporzyć jej odpowie
dnich wiadomości z zakresu 
literatury, situki, nauk przy
rodniczych itd, Zajęcie w y
maga kilka godzin .dziennie. 
P.erwszeństwo mają pani 
z akademickiem wykaz alce- 
niem. — Honoracjum bardzo 
wysokie zależ: ib od umowy 
pr/y równoczesnym zwróci 
wszystkich wydatków poią- 
csonycn z odwied*anieiu mu 
zeów, teatrów itd. Łaskawe 
zgłoszenia (nieąr.euiinowe) 
z podaniem curr-catum yiiac 
i szczegółowych warunków 

P asza się nadsyłać pisemni- 
u .j da lej do dti a 17. listopa
da br. do Genrraln-j Ekspe
dycji ogłoszeń M. T. Krzysz
tofowi cza, Lwów, Sokoła 4, 
II. p , pod szyfra: „Joj prry- 
jucel-'.

I!ni nie,
rozm aitych wieikości, kam ienice, w iie, hc,e?! 
młyny, tartaki oraz ■wielki wybór rozm# L 

posiad łości tak miejskich jak w  ejsktcJij 
Reflektanci zechcą s !ę z pełnym zaafaoi* 

zg łosić  do:

W s z e c h p o l s k i e j  A p n c j i  Peśre(ill^l?,
P o z n a ń ,  u l. D h & ą  5. 35s3 T e ? . 283^

„PB  O  B O  » O IIC 3  * CD S O  # O S C3 S CS■ C3 ■■̂

“ » » iy  k w ia t  .Phiileii- 
• »  drum<. ii nitr. wysokość 
tanio do sprzeda i). Wiado
mość ul. Gród-'ca 131. Br - 
rra X p. 1 1 X-'. ditwi 180'
(bomy kolejowe) £>7Ig-

Lo k a ta  pieniędzy: 9 czy
ści z wouiutn m eszkii- 

niom w rraloości w śród
mieściu we Lwowie do sprz-- 
dania. 2) Morgowa parcela 
budowlana t. sadem, 5 mor
gów pola i kawał łanu w 
mieścin po wiato weui. onok 
Lwown zaraz do sprzedania.

iadomość w administracji 
Kur Lw. Lokata". , 2713

W ruchliwem miaście jeL uatychnj:ast 
z rąk uieiflieckich, wielki nowoczesny

t  
0

D o - . u  T a m a r o w j f  i
bud.wany >912 r. z żelaznego betonu, sięgają^;rt 
fro tu trzech ulic, a mies.tczący -sklepy: koi0‘ J 
nialny; żelaza i emaljl, sukna i bławatów, restaU' -  
racja i kawiarnia, skł,ramce węgk, dr ewa, ce.uen'

■ u, wapna i a r ty k u łó w  iiudowł:.u;ch.
Własne wod .-ciągi, ceutrclne ogr/ewania, świat*0 ;ll 
elektryczne itd. Wszelkie meble luksusowe wł*' JJ 

iciciela tą też natychmi. st do objęcia.
Cena równająca się 8*« tys. dolarów.

Polecamy również kam enice z liaodlem jut j  
•i miljonów gospodarstwa w każdej wielkości ji-frt 

kości i cenie.
Zgłoszenia przyjmuje Blu o Handiowe

S t a .  n ,  i Ł w I a L k o w a k i  *
,0 
t

2669 jl
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Gniezno ul. Moniuszki 3.

, Q*
'1 owarzyitwo G ispodars-c o w schodnie: M.mO; cisa i » 
wie, laii-erza urządzić wpierW3/ej połowią grudn a W B 
dla ewentualnych kandydatów na inspektorów i ne 

storów hodowli 
p r a k t f e z n y  k u r s  z  h o d o w li b y tfta . , 

Kurs będzie bezpłatny i będzie trwać 10 do 14 doi  ̂
kurś zostaną pizyj ci tylko kandydaci posiadający 
sze lub średnie stud a rolnicze. Podania o przy ó019.,, 
kurs, udokumentowane ocl| ira rii świadectw nt-leiy * j, 
sić d > Towarzystwa Gospoua-skjego we Lwowie.^S. 
Kopernik • 2.'.

R ó żn e .

nr.
który wyszedł ■/. L u b i n . ” do 
Lwowa dma 81. październikr 
o godz. U  w nocy w prze
dziale II. klasy, pierwszy 
wagon od parowozu — po- 
zoelawiono małą paczkę. 
Starsza pani, która siedziała 
w tym sami m przedziale 
proszona jeot o informacjo 
Teatr Miejski, w Lublinie.

2708

g z o d a ż y o t a  Połączę t
Sambor, 

cenniki darmo
Ilustrowane

3659

O n ie w s ż n ia n ; sKradzio- 
ne Tymc . /aświadez. 

demobil, wystawione na ue- 
zwisko: edn. srer. Orze?or- 
eryk Kazimierz. '2716

D. O. K. Nr. VI. L. 42389/V/22. Lwów, d. 5. IiŁtoparta 1922 r.

Rozporządzenie Ministerstwa Spraw 
Wojskowych w sprawie rejestracji.

W szystkich obyw ateli Państwa P olsk iego, po
siadających stopnie oficerskie, w zgl. rówmorzędne na 
m ocy U staw y Sejm owej z dnia 17. czerw ca I9J9 r.
O spisie oficerów  oraz art. 107. T ym czasow ej U sta
wy o pow szechnym  ooow iązku służby w ojskowej 
(Dziennik Praw Królestwa P olsk iego Nr. 1"/18. ppnkt 
28) zostali pow ołani do rejesiracji w tetm inie od 
dnia 1. VII. do dnia 31. VII. 1922 r.

W szyscy obyw atele Faństwa P olsk iego , p osia 
dający stopnie oficerskie, wzgl. rów norzędne bez 
w zględu na to, czy stopnie uzyskali w srm pich obcych, 
w  polsk ich  formacjach w ojskow ych, czy też w armji 
polskiej pom im o nakazanego terminu rejestracji część  
oficerów  zgłasza s ię  do niej jeszcze obeenre, co po
woduje opóźnienie w ydania listy starszeństw a obce- 
row r e z e d y .

Z dniem 1. grudnia 1922, zim ykam  czynności 
rejestracyjne w Powiatowych Komendach Uzupełnień, 
po tym terminie Komendanci P. K. U. żadnych zg ło 
szeń przyjmować nie będą. Listą starszeństw a ofice- ^
rów rezerwy będą objęci tylko cf oficerow ie rezerwy, 
którzy zgłoszą się jeszcze do rejestracji przed osta
tecznym  terminem, tj. przed 1. g in d n ia  1972.

Minister Spraw W ojskow ych  
(— ) S o s n k o w s k i Gen. Dyw.

M. S. W ojsk  O. V, Szt. Gen, L 46525/V. Org. 22-

D ow ódca O. K. Nr. VI.
J ę d r z e j e w s k i  General D yw izji. 2792

; Z D ru k am i Potskiej pod za rzą tk ®  Zygm unta jGelbusiewieza w e Lw ow ie, ul > £ z j’Ł4> 3L  R edaktor odpow tedzśduy: T w te r a


